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111 Piewca wolności i rewolucji 

2-0-letni jubileusz poetyckiej pracy Władysława Broni€wskiego 

_ WTOREK 26 WRZESNIA 1950 ROKU Nr 265· 

ndków war~.kich rui:kładów pra­
ey - rr; udrzialem poety - jubilata 
odbędll'Jie się dnia 29 bm. w Państwo 
wym Teatme Nowym. 
Nieri:al.eżrne od obchodu jubfileu­

szowego w WaTSZawtle, w całym kra 
ju przewidll:ia.nych jest 100 wieczo­
rów literach-ich, poświ1:caon~h tw61' 
c.zości Broniewskiego. 

* ... * 

Tok wygląda anglosaska ,,wolność" i „kul~ur.!!' • • 

W skład Komitetu Honorowegci 
J ubileuszowego Obchodu, nad kot6-
rym protektorat ob.jął premier Jóeęf 
Cyrankiewicz, wohod:z;ą: Jakub Ber 
man - ~o.nek Biura Politycznego 
Komitetu Cent.r. PZ'.PIR, EdwM'd 
Ochab - seiln-e~ KC PZPR, Ste· 
~an Dybowski - rnindster Kultury i 
Sztuki, Witold .Jarosiński - mini­
ster Oświaty, Włodzimierz ~onki 
- wicem1Diister Kultury i Srmuk!i, 
Jerzy Albrecht ...., przewod!niC.Z1lCY 
Stołeoonej Rady NarodOIWej, PINn· 
ciszek Apry.as - BudoWIIlicey Polski BESTIALSTWA -FASZYSTOW AMERYKAN,SKICH WARSZAWA (PAP). - Obchód Ludowej, ko.p. B~cg;e, Aleksa.n· 

25-leda twórawści Wladys)awa. der Bur5ki - w.iceprzewodniceący 
BRONIEWSKIEGO rorganiroorwany CRZZ, Juliusz Kradewiikl - p.r&e.~ 
pod protelotoratem premiera Józefa Zw. Pol. Art: Plastyków, Władysła.w 
Cyran~iewicza zadnaugw-owany rio· Krasnowiecld prrzew-0ckliie!l.iąey 
stał w stolicy uroozystą akade- Zw. Zaw. Prac. Sztuki i I<Wttu'.y, 
mią, któl'a odbyła się w dniu 25 Leon Kruczkowski - prezes Zw. Li­
bro. w P::ińsbwowym Teatrze Pol- teraitów Polskich, Henryk Lukiec­

ludu Korei • osłabią bohaterskiego oporu nie 
Drugi raport koreańskiej komisji śledczej ujawnia n~esłychane zbrodnie najeźdźców 

PEKIN (PAP). - Jak donoszą z 
:Phenjanu, utwomona nieda·wno 
pn:ez <Demokratycamy Front Ojczyź· 
n iany ZjednO<:llenia Korei komisja 
śled'C!M do badań wyirządzonych 
~t.rat i po.pełnionych pmea; agreso­
ró\V amerykańskich i kldkę Li Syn 
Mana zbrodni, opublikowała swój 
drugi raport. W raporcie tym &yta­
my: 

.. Zbrojni najeźdźcy amerykańscy 
prowadu.ący V\rojnę pnzeciwko nairo­
rlowi koreańskiemu celem jego uja 
rzmienia i przekształcenia jego kra 
ju w kolonię, popełniają coraz bar­
dziej nieludzkie zbrodnie, łamiąc 
b rutalnie zasaily prawa międzynaro 
d ()wego i Kartę ONZ. 

Samoloty amerykańskie dokony­
~ują na.lotów na. bezbronne mia&ta 
koreańskie I zamieniają je w ruiny. 
Lotnicy amerykańscy bombardują 
I ostrzeliwnją z broni pokładoweJ, 
burzą I palą domy mieszkalne, szpi 
tale, szkoly, teatry i inne instytucje 
kulturalno _ oświatowe, niszczą fa· 
bryki, kopalnie itp. Ludność cywil-
11~. dostrzeżoną na ziemi, ostrzeliwu 
Ją z karabinów maszynowych i ob· 
rzucają bombami, mordując mę'l­
cz:vzn, kobiety, sta.r~ów i dzieci". 

Na dowód powyżs:z;ego komisja 
prz.vtacza · szereg faktów spraiwdzo­
nych i z-badanych, a IZaSrlłych w o­
kresie po opu:bli.lkowandu pierwsze· 
go raportu. 

W rozdll:iale p:ierwszym raportu ko 
m isja omawia fakty bombardowania 
P !"7eU- lotnictwo amerykańskłe spo­

i .ko inych miast I wsi koreańskdch. 
Wiekszość miast 1 os.iedli. nie ma 

Jącycl1 nic wspólnego z obiektami 
" 'ojskowymJ, została wskut.ek b'arba 
T7.;'-' t1;kieg<i bombairdowania zamie­
n !ona w gruey. Od 2 lipca począwszy 
amerykańskie okręty wojenne I sa­
m oloty kilkakrotnie bomba.rclowaly 
i o'Jtrzeliwały osiedla rybackie w re 
jouie Czumun-C~inia na wybrzeżu 
wschodnim, paląc 164 domy miesz­
kc lne i pozostawiając ponad 1000 ro 
<h:in (4.1?.2 osoby) bez dachu nad gło 
„,ą. 9 lipca bombowce amerykańsk ie 
~!)ality 99 zagród chłopskieh i zbu· 
n yly 114 domów w rejonie Kimwon 
( w prowincji północny ~une.zen). 
W dniu 6 l ipca ciężkie bombowce a­
nw r yka11skie obrzuciły bombami t'U 
rac.vmi i zapalającymi rejon gminy 
An;;on w. prow:i·ncj i Kendżi, burząc 
d.-•;;zczętnie lub paląc 789 domów 
m ;eszkalnych. W dniu 28 lipca na 
Wieś Guceon (prowincja północny 
Kens~n) samoloty amerykańskie 
1irzue1ły przeszło 70 bomb, bur~c 
c?. tkowicie 1211' domów mies?.kalnych. 
W '!kresie pomiędą,y 22 a 30 liipca 
lotnictwo amerykańsktle pięciokrot­
n ie dokonało nalotów na wsie gmi­
tw 87.on w prowinc ii półnoony C'lun 
C'7CU, burear 192 domy mieszkalne. 
8 ~ierpnia 33 bombowce amerykań­
~'dc typu .. B- 29" dokonały nalotu 
Tl ~ Phenjan znuca iąc na dzielnice 
m ir-szkalne 450 bomb I burzac cał· 
knwi: ie 528 domów miesrzkalnych. 
Tr7oz. dnia 6 krążowników arnery­
kansk1ch pod osłoną dwóch sa.molo 
tów ostrzelało iz dtział powiatowe 
m. iasto Dongon w prowincji polufl­
n 1owy Han.!l:en i zbu!'?Yło 26 domów 
m'eo?kalnvch . W tymże dniu 6 b om 
bowców amer:vkatiskich bombar do­
waln wi;if' Nampe i Ko;:an orarz: osie 
dla W;is(ln i Dzinbuk w prowincj i 

północna Czolla, paląc i burząc 273 jej laboratoriami, pracov..'l'liami 1 u-1 cie Dedsk - 2 azpitall t 13 S7.kół, w skim. prezes Zw. Dz;ienn;ikamy RJP., Wła• 
dorny mieszkalne i silnie uszka<iza- rządzeniami naukoWYIIl.i. W dniu 5 Powiecie Enga - 6 BlliPitali, 16 sz;kół W następnych dniach przewidzi.a dysław Matwin - przewodniCIZaCY 
jąc dalM.ych 326 dom6w. sierpnia kilka myśliwców amerykań i 15 l'JDB.Chów pa.ństwowych, w po· ne są wieczory literackie w różnych ZMP, .Jerzy Putrament - sekretarz 

Roodriial pierwszy raportu eaiwiera &kich ostmeliwało miasto Kannyn wiecie Czonian - 4 sŻplta.le i 1 zakładach pl'acy, pmy budow:ie !Do- ~cneralny Zw. Llteratów Polskich, 
da.l.szą dŁugą liite.nię faktów ba;rba- w prowincji południowy Kanwon i szkołę, w powiecie N-0J1San - 14 szpi mu PZPR, w Ube7'!pieczailnd Społecz Witold Rudziński - pree«i Zw. 
myńslk:iego bombacr:dowania prrzee lot ~uciło b'omby, burząc ~kołę ludo· tall. W dniu 5 ~a bombowce nej i w <Domu Kultuiry na Żolibo:mu. Koan:IX>Zytoxów Pol&kioh, Leon Schll 
n.icllwo amerykańskJie miast i wsi wą, g.i.mnaejum handlowe i 81!.erei ame.ryik-ańskie rz.burriyły w Phen.janie W n ielotórych wiiee<Łorach liter.ac- Jer - prerLeS SP.AT i F ora,zi literaci~ 
w Korei i btllTlen:ia d'llielnic i domów innych gmachów. gmach wydawnicflwa „Thusa", WY- ki~h weźmie udrlli.ał sam jub:illat, w St. Ryszard Dobrowolskl, Ja.roełaiw 
mie9Zkalnycb. Przytoazony jest m. w dniu 7 s:iel'lpnie. 33 bombowce dawniotwo ksi ąlŻ:ek religijnych i sze pooostalych - 0 twfuoal.ośC'i Bronl.e Iwasikiewicz, Mi~Y3ła.w Jutirun, 
in. fakt nalotu 60 bombe>wców na typu „B-29" mzuciły bomby na reg innych fastytucji kultU!ralno - "'.sk!iego mówlć będą jego koledzy - Aleksander Ma.liszewskl, Leca Pa­
miasto Oziunc:cin, na które zraucono dilielnice miesa:kalne Phenjanu, nie oświatowych, religijnych i społece- pisarze: T . Borowski, L. Lewjn, R. st~a.Jc. Luojan RudJJickl, Leopold 
1.012 bo~. Zburrz.onych oostalo 2.1>26 po.sladai·ące żadnych obiektów woj- nych. Matuszewski i W. Woroszylski. Staff, Julian Tuwim, A<la.m Ważyk, 
d Ó ___ •• „, eh Cenbralny wieczór autorski Bro- St i ł w od-'·1 i ..... -om w """"'"'"ny · skoWYch. ZbUIVJOny został ~mach mi (Dokończenie na str. 2) ans aw yg """ • W ... .,,... Wflll'Oe 

W~ystk!ie preytoCilOne w pierw- nisterstwa :i;olnictwa i leśnictwa, ---=-:------;;--------1..;.•_·1e_w,_s_ki_·_eg:.o..:.'....:.p_rz_eiin_...:a:.:ct.:o.:.n:y::.....:d.:.:Ja~r:.::o~bo.:..:.t.:...::s::zy:,:ls:::k:i,_T:;:a:d:eUH=:_:K::u~b:i:a:k:.. ---­
szym rozdziale raportu fakty świad gmachy rady okręgowej, prokuratu- R 
czą niezbicie o bestialstwie najeidi- ry rejonowej. komisariatu policji. in • eakcyi·na ustawa Me Carrena c6w amerykańskich, mordujących stytutu przemysłowego, dwóch dru-
spokojną ludność i burzących bez- kar.ni, instytutu wydaiwnli.ca:eg-0, cen 
bronne miasta i wsie koreańskie. tralnej po1iklii11ilkrl i wiele innych 

• 

Rozd~iał drugl ra$)ortu riajmuje gmachów użyteczności pub1iczned. h I . I s ' 
się taktami bunzenia pr12:ez agreso- w aniu 1a i;ierpnia 16 samolotów UC WO ona przez parament tanów 
rów amerykańskich instytucj i kul- amerykańskich dokonało nalotu na '• Zjednoc~onvch 
turalnych, oświatowych i spoleca:· miejscowość Dzdan w pobliżu Seulu, NOWY JORK (PAP). '.,...!. Prezy-
nych. Samoloty amerykańskie buNąc dwie szkoły i kilka ,gmachów dent Truman e.łożyl veto przeciwko 
stwierdza ta C'lęść raportu - coraz publicznych. w okresie między 21 - irzw. ustawie Me Carrena, uchwalonej 
częściej bombardują w 5l10Sób chao 25 sierpnia 7 amerykańskich okrę- Pirle'L Iooę Reprezentantów, a doma 
tyczny i nieludzki miasta i wsie ko- tów wojennych ostrzeliwało miasto gającej się wprowadllenia fasa:ystow 
reańskie, nie oszczędzając szkół, Sonczin na wschodnim wybr12:eŻU, skich metod pnz:eciwko organizacjom 
szpitali. l instytucji kulturalno - o- burząc m. in. 2 S>Lkoły. W dniu 24 i osobom postępowym w USA. 
świa,towych. Tak np. w dniu 15 Up- sierpnia 24 bombe>wce amerykań- Krok TrumaDa został jednak ride· 
ca samoloty typu „B-29" izburzyły skie dokonały nalotu na miasto Hy- maskowany pr.ze2 demokratyczne 
se;kołę we ws.i Sonden (prowincja nam (prowincfa południowy Ham- koła Waszyngtonu jako manewr po­
Kend!zJi). W dniu 20 lipca kilikadde- gen) i izmuciły na mi,a,s,to wiele l:i:tycrz.ny wobec S'lerokiej -PSlinii i wy 
siąt bombowców amerykańskich o'b- b'omb, burząc całikowfo:ie faibryooną lborców, Truman b'owdem ·.,tCtZym nie 
rzuciiło bombami miasto Telen ~ro szkołę zawodową, klub fabryO'Lily i :ryzykował staiwiając veto, wied1Ząc, 
wincja połudn1owy Ce.untten). W ochronkę. Naloty a.merykańsklego że Kongres na pewno projekt rz;a­
wyniku tego bombardo-wania znisz- \ lotnictwa spe>wodowały w pawiecie twierdzi. 
czona izostała szkoła inżynierska z J uson zburzenie 7 S'l.Pitali. w powie· Obserwatomy polityce,nd pmypomi 

Bezprawna decyzja Komisji Mandatowej ONZ 
stanowi pogwałcenie suwerennych praw narodu chińskiego 

Protest delegata r a dzieckiego -J. Malik a przeciw dopuszczeniu przed ­
stawicieli k lik i kuomintangowskiej do obrad Zgromadzenia O gó lnego 

NOWY JORK (PAP) - W sobo- lecz n ie reprezentuje Chin. Komi- misji Mandatowej. Podkreślił on, 
tę 23 września odbyło sie kolejne sja nie wzięła pod uwagę syt.uacji że Komisją Mandatowa pogwałciła 
posiedzenie plenarne Zgromadzenia w Chinach okoliczności. które suwerenne prawa. narodu chińr::lde-
Narodów Zjednoczonych. 11ni c>\1·ażn i aja wszystkie mandaty go i dopuściła się obrazy tego na· 
Pr7.ewodniczący Komis.ii Manda- wydane przez reżim Czan~ Kai- rodu. 

towej delegat belgijski Nisseau od- i::zeka, nie reprezentujący Chin. Delegat kliki kuomintangowskiej 
c?..vta~ sprawozdanie komis.ii. Mó- Związek Jtadzieckł uwafa decyzję Tsiang Tin-flt wygłosił przemówie­
wlac o mandatach przedstawicieli Komls,jf Mandatowe.I za decy:r.ję, nie, w którym usiłował odeprzeć 
kliki kuomintangowskiej :Nisseau niesłus:r.ną 1 bezprawną i stwierdza, argumenty pl"ledsta1\vicieli Polski, 
zaznaczył, że deJe(acja radziecka że mandaty kuomintaniowców są Republiki Białoruskiej i Związku 
wysunęła wniosek uznania manda- nieważne. w konkluzji Malik Radzieckiego. 
tów delegacji k uominta.ngowskiej oświadc?.ył. że delegacja Zwlazku Następnie puszczona została w 
za nieważne. Komisja - powie- Radzieckiego będzie ~łasowała ruch amerykańska „maszyna do 
dział Nisseau - odrzuciła wnlosek przeciwko zatwierdreniu sprawoz- głosowania". Na wniosek przewod­
radziecki 6 głosami przeciwko 2 dania Komis.ii Mandatowej. nicząoego Zgromadzenia, Ent-ezam 
przy wstrzymaniu się od głosu resz Delegat republiki Chile Santa- zaproponował przeprowadzenie gło­
ty członków Komisji I postanowiła Cruz usiłował brooić decyzji Komi- sowania nad wnioskiem radziec­
dopuścić przedstawiciela Kuomin- • ii Mandatowej. kim, domagającym się uznania 
tangu do obrad na Prawach rów- Delegat Polski Droho.fowskl od- mandatów przedstawicieli Kuomin­
nych z innymi delegatami dopóki po"v:iedział dele~atowi Chile, ood- tangu za nieważne. 
nie zajda żadne zmiany. Niss~au kreślając. ie Komisja Mandatowa 
09ftjmił Zgromadzeniu NZ, że de- spełn1ii zasadniczo ważne obow!ąz- Za wnioskiem radzieckim padło 6 
legacja radziecka określiła tę decy- ki, lecz tym razem obowiazk6w głosów, przeciwko 41, a trzy dele­
zję Komisji Mandatowej jako nie- swych nie spełniła. Nie soelni.ła gacje wstrzymały się od głosu. 
słuszną i bezpra.wnit. ona swvch obowiazków dlate~o. że Zgromadzenie przeprowadziło dru 

Po odczytaniu sprawozd::inia uznała za .. mandaty" to, co naoi- gie głosowanie, w którym 41 głosa-
przez delegata Belgii delegat ra· sali sami dla $Jebie Jud7.ie nie re- mi przeciwko 5 przy jednym dele­
dziecki Malik założył protest prze· r>rezentując:v nikogo. Delegat Pol· gacie wstrzymującym się od głosu 
ciwko decyzji Komisji Mandato- ski wezwał Zgromadzenie NZ do zatwierdziła sprawozda'nie Komisji 
wej, uznającej pełnomocnictwa de- odrzucenia sprawozdania )S:omisji Mandatowej. 
legatów kliki kuomintangowskiej. l\Iandatowe.f. Następnie Zgromadzenie podjęło 
Komisja Mandatowa - powiFdział Delegat Białoruskiej Socfali•tvcz- na nowo debatę ogólną. 
Malik - uznała pelnomocn1·,··t\"a ne· Re bl'I · R d · k ' · Sk " ~ J pu 1 n a 7.H'C ·1€'1 - M OL•O- Prz.edstawaciel Holandi.i Stikker grupy Jmo1nintan<>owsltiei·, kto"ra aat\• ro' vn ·e· al z d ,., . ,.. ' 1 z wezw gromil r.e- poparł wszystkie wnioski am~y-

nają, że Truman jUŻ raz uciekał się 
do podobnego manewm, zakładając 
veto przeciwko ustaw:ie Tafta-Hart 
ley'a. Kongres mimo veta prezyden 
ta - ustawę zatwierdzi?. 

W piśmie do Kongresu, Truman 
p rzyrznal, że projekt ustawy jest bez 
prawpy, uzasadnił jednak swoje ve 
to tym, że ustawa może przysporzyć 
l"Ządow:i więcej kłopotów niż ko~y 

ści , nie wsk.a!Ulł natomiast na mo­
ralną wartość ki ustawy. 

Po złoźeniu przez Trumana veta, 
Iz.ba Reprezent antów odrrz.ucila je 
286 głosami pmeciwiko 48. Również 
i w senacie veto rzostało odmucone 
57 glosami przeciwko 10. 

W ta.ki więc sposób reakcyjna • ­
stawa przeciwko postępowi I demo­
kracji w USA weszła w tycie. 

Bohaterscy obrońc_y Seulu 
odpierojq wszystkie otoki amerykańskich napastników 

MOSKW~ (PA~) - Agencja zostało zatrzymane przeciwuderz&-
TASS donosi z PhenJanu: niem · dn tek ·· · N~~zelne dowództwo koreańskiej . Je os ~11 L~dowe3. 
Ąrmu Ludowej ogłosiło w dniu 24 Dma 28 wrzesma, wspierane przl's 
~vrześ~ia ran? komunikat, stwierdza jednostki pancerne ataki poszczegól· 
Jący, ze oddziały . Armii Ludowej to- nych oddziałów amerykańskich, usi· 
czą w dalszym ciągu zaciekłe walki łujących wed • · d s I 
obronne z , nieprzyjacielem. Wojska rzec SI~ o eu ~· - ~ 
!udowe,. kt.ore w rejonie Jongdungpo stały ~parte. Oddziały Armu Ludo. 
1 1w re1ome Suwoo zatrzymały nie- wej zmszezyły w tych walkach 5 czoł 
p1:zyjacieln, ;val~z~ zacie~le ~ woj;8ka gów nieprzyjacielskich, 4 ciężkie 
n~1 amerykansk1mi, zadaJąc lil1 cięż· działa ponad 20 d · ł J kici h 30 kle straty. ' , . . zia. e c , sa 
Oddziały Armii LudQwej, broniące mochodow 1 lVlele mnego sprzętu. 

Seulu, udaremniają nieprzyjacielskie Około tysiąca nieiirzy j:icielskich żoł• 
próby wbicia klinu w li.nie obronne. nierzy i oficerów poległo )ub odnio· 

W dniu 22 września oddziały ohro sło rany. 
ny wybrzeża zat()pi!y w rejonie Po­
hang dwa torped()WCe amerykańskie. 

W dniu 23 września wojska ludo­
wt strąciły łącznie 8 samolotów ame­
rykafa~kich. 

• • * 
Naczelne dowództwo koreańskiej 

Armii Ludowej ogłosiło w dniu 24 
września wieczor em komunikat, 
stwierdzający, że na wszystkich fron 
tach oddziały Armii Ludowej toczą 
w dalszym ciągu zaciekłe walki z 
wojskami nieprzyjacielskimi. 

Natarcie amerykańskich oddzia~ 
łów desantowych w rejonie Inczonu 

Lotnictwo amerykańskie 
zbombardowało 

oddziały brytyiskie 
NOWY JORK (PAP) - Korespon 

dent agencji ,,Associated Press" do­
nosi z frontu południowo-wschodni~ 
go w Korei, że w dniu 23 wrze!nia 
samoloty amerykańskie zbombardo· 
wały i ostrzelały przez pomyłkę jed 
nostki 27 angielskiej brygady piecho 
ty, które poniosły znaczne straty. 

M·urarze śląscy zdobywaią 
„złotą kielnię" 

ne są przodujące we wspólzawoclnle­
twie z jednoczenia p rzedsiębiorstw bu­
dowlanych, 

uzur pu.ie prawa dele"'acJ'i chiiiskie.J·. 111'e do od · d · · •• ~· ·, ,.., · r zucenia sprawoz 'łntll i\.O ka11skie, utrzymując swe przemó---------------- --------'T" _ ____ ....::_ ____ ....:_:_~~....:..=_::.:_:_:_:.:_::.::_:::_:.:=~:::. wienie w tonie, wzorowanym jak 

Społeczen· stwo polsk1·e m-an1·1estu1·e ~~~:::~~~e~~~~f~:::l::~:el:: 

KATOWICE (PAP). - Dzięki wspa­
niałemu rozwojowi współzawodnictwa 
pracy i racjonalizacji systemu prac 
techniczno-budowlanych oraz dzięki 
poważnemu obniżeniu kosztów wła­
snvch, murarze śląscy zdobyli po raz 
drugi „złotą kielni1,:" , którą wyróżnia-

W toku uroczystości p r10dującym 
robotnikom śl ąslrn·dąh rowskieqo z;j...,. 
d~~czenia PPS wręc1ouo nagrody. pie. 
r.H:zne na ogólną sumę 360.000 zł. 

. van Zeeland stwierdził. że przed-

SW Q solidarność z ofiarami barbarzyństwa amerykańskiego w Korei :~t~it~ f~~i:~:J~~Jl~~;; 
W A J{8iA W A (PAP) - Wznwżo' I Jabło . ki . l\łal d k . . k. b . . Iem, proponując wspólną politykę . . . , . - ns 1 en ows i os1ągnęh s ·1e ombardowania miast i wsi ko- rozbr ojenia i wspólny wysiłek wiel 

•1ą prac~, ofiarami p1enięznymi na 250 proc;. ?Orm<y. re:ińskich nie załamią boliaterskiego kich mocarstw, zmierzających do 
rzecz ofiar barbarzyńskich bombar- Młodz1ezowe brygady pl'.Odukcyjnc ludu" - <:zytamv m. in. w uchwale. obrony pokoju. 
dn~ ań Io~nictwa am:rykaflskiego oraz \~ za.kładach w qświę~im!u, ze ~tasz. Konferencja przesiała brat erskie Większą jednakże część swego 
t:r s1ącam,1 protes tow manifestuje czykiem, Kornasiem I L1powsk1m .1a pozdrowienia walczą.cemu ludowi Ko. · 
l'.1dność miast i ws i polskich sw()ją so cz~I;, pr~gn.ą,c wyrazić swą solidar- rei, życzą<: m·u zwycięstwa w wyzwo- przen;iowienia van Zeeland poświę-
lidanmść z bohaterskim ludem Korei. nos~ .z mlłu3ącym pokój ludem Korei leńczej walce z najeźdźcą. cB próbie uspr awiedliwienia po-

skroc1ły czas wykonania zadań pro- parci3: udzielanego przez Belgię pro 
MŁODZIEżUWE Hł<.Y GADY 
WZMAGAJĄ SWóJ WKŁAD 

W DZIEŁO POKOJU 

Po~ hasle~1 pomocy dla walczącej 
Korei pracu.1ą ZMP.owskie ochotni­
cze brygady pt·zy budowie ... ~owej 
Huty. 
. ZMP- owcy 41 brygady z Sierpca da 

h ponadplanową produkcję wartości 
Cl k. 770 tys. złotych. przy czym trzej 
c~ lonko~\"ie tej brygady - Smyków, 

dukcyjnych. RO~OTNICY LEG.NICY ZEBRALI pozyc1om amerykańskim. Pop1era-
BL.ISKO 1,5 MILION A ZL DLA jąc propozycje amerykańskie van 

Zeeland przyznał jednocześnie, że 
LUDNOSCI „{OREI nie można nie uznać slus71ności 

UCłi W ALA J:'ltUl,l!,::,!At;lJl'IA 
ZWIĄZKOWCóW 

ZIELONOGóRSKICH. Robotnicy len;nickich zak ł adów p ra 
Uczestnicy pierwszej wojewódzkiej ··y zebrali na pomoc dla ofiar barba­

konfe1·encji z·-·. zaw. w Zielonej Gó- rzyńskich nalotów lotnictwa amery. 
rzc uchwalili rezolucję, w której wy. kańo;kiego w !{orei 1.150.000 zł . 
rażaj~. swoje ~burzenie z po•\·~du Wśród fiar odawców wyróżnili się 
agreSJJ ~brodmarzy amery'-a: \:1~h robotnicy legnickich zakładów pr ze­
n~ ~?:;·e1 : „b_fasowc rozstrzehwania j m:vslu d;;iewiarsk'·-;o, PGH. oraz spół 
w1„zmow pohbcznych i b. rbarzyń- dz;ielni „J<'dność" „Model". ' 

oświadczenia Wyszyńskiego na te· 
mat decydującej roli włelkich mo­
carstw w dziele ubezpieczenia po­
koju. 

Po przemówieniu , van Zeelanda 
posiedzenie zostało .;amkniete, a 
następne posiedzcn 'c plenarne Zgro 
n~adz:-nie NZ l\'YT.Oac·1.ono na po· 
niedziałek 25 września. 

Kołchoźnicy radzieccy z wizytą u eórników 
Goście przekazuią pozdr~wienia od ?rdc'u;ącego 

ludu Związku R21dzieckiego 
WARSZAWA (PAP ). - Przeby- wienia gości, którzy przekazali gór 

wający w Polsce r adzieccy kołcho- nikorn i chłopom serdeczne poo:dro­
źnicy zapoznają się- w dalszym cią- wienia od ludu pracującego Zwiaz 
gu z pracą i osiągnięci ami chło- kt.1 Radzieckiego, przerywane były 
•iów. robotników rnlnych i przem~· wielok rotnie skandowanymi ok!'zy 
słowych oraz z działalnością rolni - kami •• Stalin - -Bierut _ Pokói'. 
czych ośrodków n aukowych, witani 
wszędzie gorąco przez społeczeń­
stwo polskie. 

Na Dolnym Sląsku grupa r adziec 
kich gości 7.\Viedziła ostatnio rnkła 

Kraków w hołdzie 

Stefanowi Jaraczowi 
d.v doświadczalne hodowli t'Oślin. KRAKóW (PAP) - Kraków ucz­
szereg spółdzielni produkc;vj11;•ch. ~i l . w. dnh: 24 bm. piątą. rocznicę 
PGR-ów zakładów przemvsło- ~111 1 crc 1 Stefana Jaracza, wielkie.,.o 
:vych. , . . . . . . . :i.rtys.ty ~ społeew ik:i , ch łopskiego ~y 
K~łchozmc.v odw1edzih rów!11ez me 7. 1em1 krakowskiej, od:<lo:'J ięciem 

górników 7. kopalm „Bole~law '~hro tablicy \\'murowan<'j w ściane domu 
h~·y·' Spot J.:a~ie . t~ było „e:orac;1 ma przy ul. Krowoderskiej, g-dzie' ·1 ro­
mfe~tac1ą go~·mkow i chłopów z I ku l 904 .fa racz stawia! pici·wozc kro 
?k.ol!cznyrh wiosek na rzecz pr,:y- ki ak ln1·skie w mi"""'; r.anm sie taia 
Jazn1 p0Jsko - radzieckie.i. Przemó- wówcza~ Tell Lrze Ludowym 
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Ape·1 z·ałogi huty ,;P0k·6i." 

__ ·1 eodna ućzczenie Wielkiej Rewolucji i li Kongresu Pokoju 
mobilizuje całq polskq , klasę robotniczq do nowych wspaniałych osiqgnięć produkcy;nych 

· ~ JOU. 13.39 aa placu przed ple- downicy J>r&cT jak Herbert Badura., 
eem·Nr. 1 w hall Wydziału Konstruk· Czesław Eisebach 1 wielu, wiel\l in­
eyjaego I na w1.lcownł t:ebraJa się nych. 

mówił Kordon - ł• polski robotnik 
potrafi dla dobra 1wojłlj ludoweJ oJ· 
czyzny oddać wszystkie siły, by w 
ten sposób utrwalić pokój l przyczy­
nić tl~ do wzrostu dobrobytu ma.s pn. 
CUJl\cyCh, 

koju. Naszym udziałem w walc. o 
pok{ij j~t nasza codzienna praca, li\ 
nasze dzisiejsze zobowll\zanlał 

( : ~ 1 . 

~,'' WZRO$NI E LIC:Z~ DZł ECL , r W PRZEDSZKOLACH 

fn~łOOQOm~ikłll. ~" załota hat, .„,Pokój". by pnyjl\Ć no- . Czołowy bry~adzista 1,;turmowej 
'In wielkie tobowl~l!anił produkcyj- brygady huty „Pokój" Czesław Ehe­
·~· ku er.ci 33 rocinicv Wlcłkief So- bath z dum~ mówił do· swoich towa­
tJ&li9łycmeJ llewohtcjł P'aid~ernłko rzyszy. Zobowłr,zuJę się prtei plerw­
wej l ku czet II Swl•towego Kongresu sze dni Listopadowe wykonać na ple. 
Pokoju dać 1yslr,c• ton ponadplanowej cu Nr. 1 - 300 PltOC. NOR.MY 
Jlrodukejl. DZIENNIE. 

A Pftweł Wiącqol, przodownik pra­
cy warszt1Jtów konstrukcyjnych w 
imieniu zAłogi zohowiązał si~ da~ w 
okres;" od 25. 9. clo 5. 11. ponąd plan 
SO ton konstrukcji. 

Zobowiąinni.a akładają: Edward 

A kiedy padł okrzyk „NIECH ŻYJE 
J0ZEF ST ALIN ORĘDOWNIK PO­
KOJU!" potężnym echem odbljaly !'lę 
skandowane przez hułnikliw slowa: 
STA-LIN. STA-LIN, STA-LIN! BIE 
-RUT, BIE-RUT! Sigdy jeszcze ehy 
ba potężna huta „Pokój" nic widzia 
ła ta.Jdeio entuzjazmu, jak w tym 
dniu. w którym robotnicy jtJ iapo­
<!2ątkowall dzieło będą.ce fodn3' od-

, 11ra.w- podie1acsom wojennym. 

141 
·194 9, Nie J•st dziełem przvpadku, łe wia­

lnie •ałoga huty „POKÓJ" rzuciła po 
tężne wer.,;1anie do pol$kle) klasy ro­
bótilioze.f, by Rewoluclt ~ kt6rł 
Pólffe pnynfosla wo1n°'ć i która u 
JIQCt,tkowała llóW!l erę dla ludzkości 
- erę 1ocjallzmu - uczcić wzmożon11 
Jlr•C\· Pr11cownicv hn ty ,,Pokój" zna 
Jti n, ze •wej ofiarności, z zapału i z 
entuzjaZll'lu, z wy8oki111go u~wiadomie­
!lfa polityC011ego. Załogi huty „Po­
kój" Jl?Zedtllrmlnowo wykonała Plan 
I-letni, przekracza miesięczne plany 
produkcyjne. Załoga huty „Pokój" 
zadziwiła Call\ Polskę swoją brV!ladą 
J?:turmową, która przyczyniła ti~ do 
pr:i;ekroczl!nia. planu produkcyjnego 
na wielkich piecach. Załoga hutv' 
„Pok6j" zwyc!f:żyła we współzawo­
'dnictw!e o jak najszybsze przeprowa. 
lizania Temo~u stiwnicy, :z załogi hu­
ty „Pokój'„ wywodz~ się znani przo-

ł'rzez lepsze zor!Janizowanle pracy, 
walkę z 1bsencJlł i przez pełne wyko­
rzyłltanie d11la roboe11ego możemy wy 
końać więcej produkcji n,ił to prze­
widują 01s2e plany! 

Maksłoń - tokarz z warsztatów me­
chanicznych, Stefania Smejda - wy­
pychaczka wózków, Jan Rataj - ślu­
sarz, Jan Rudzki - przodownik pracy 
ze spiekalni rur. Paweł Sosnowski -
pracownik umysłowy, młodzieżowiec 
Hubert Wylitt>k - wiertacz, racjona• 
lizator Jan Piątek - z warsztatów 
elektryczno-mechanicznych, uczennica 
SPP Lidia Zwirner i wielu, wielu in­
nych. \Vszyscy oni postanawiają 
11.w:iększyć przekroczenie norm o 5 do 
10 proc. Zobowiązują się dołożyć 
wszystkich sił, by wykonać globalne 
zobowiązania swoich oddziałów pro­
dukcyjnych, co pozwoli dać ponad 
planową produkcję wartości przeszło 
274 millonliw zł. 

Stały nadzór nad działalnościq aparatu dystrybucyjnego --
Państwowa Inspekcja. Handlowa 

„ 
usp rawni zaopatr zenie towarowe .-mas pracuj ącycb 

Te 11łowa Pawła: Więcgoła. który 
swoim przvkładem pokazuje jak po­
winne wyglądać praca polskiego ro­
botnika, Si\ clowodem, że przy waru­
tatach pr1cy rodzi 11ę I rozwila nowy 
stosunek do wykonvw1neJ pracy. 

Wilhelm Kałuża, ładowacz po~tano­
wił wykonyw11ć normę w 22.f. proc., 
Konrad Kordon taki:e ładowacz, w 
226 proc: 

Musimy 11okazać całemu Awlatu -

Robotnicy prżemysła mineralne10 i sk6rzanego 

Zobowiązania hutników z „Pokoju" 
idące po linii podniesienia wydaj­
noścl. są jeszcze jednym dowodem, że 
polska klasa robotnicza nie chce stać 
:i: boku w walce o pokój, jaka toczy 
się na arenie międ:r.ynarodowej, ale 
prngnie C'lynem t pracą przyczynić 
się do walnego zwycięstwa państw mi­
łu jących pokó1. 

WARSZAW A (PAP). Dotych-
czasowe wysiłki, zmierzajace do za 
be7Jpieczenin interesów konsumenta 
wykazały, że konieczne jest ustano 
wlenie stałego nadzoru nad działal­
nością aparatu dystrybucyjnego i sy 
stematyc:zne prowadzenie walki z 
ws:r.elkimi formami i przejawami 
spekulacji w obrocie towarowym. 
Wszelkie bowiem naruszenia nor­
malnego obrotu towarowego, pow­
stałe w~kutek nieprawidlowej dys 
trybur.ji masy towarowej, nieodpo­
v.".iedniego zaopatrzenia sieci w to­
war pod względem ilościowym i 
asortymentoWYm lub wskutek spe­
kulacji - godzą pn:ede wszystkim· 
w interes konsumenta. 

konsumenta należy m. in. inspek­
cja przestrzegania cen i marz, jn­
spekcja ochrony mienia socjalistycz 
nego w zakładach hand1owych itd. 

Ponadto - do zadań Państwowej 
Inspekcji Handlowej należeć bę­
dzie kontrola i badanie jakości ar­
tykułów rolnych, spożywczych 1 in. 
oraz kontrola przestrzegania za­
twicrdi:onych standartów i receptur. 
Do wykonania t.vch zadań służyć bę 
dą laboratoria analityczne; powoły 

wani będą rzeczoznawcy, i:>rObierą, 
wagowi, klasyfikatorzy itp. 
Państwowa Inspekcja Handlowa 

podlega ministrowi Handlu Wewnę 
trznego. Oprócz głównego inspekta 
ratu powstaną również wojewódz­
kie i ewentualnie powiatowe in· 
spektoraty. 

Dekret przewiduje ścisła W!l'J6ł­
pracę wojewódzkich i powiatowych 
inspektoratów z prezydiami rad na 
rodowych. 

żądają rewizji. starych norm 
Pracownicy huty „Pókój" w dniu 

23 bm, slurhali wypowiedzi sn•oich 
ct:0łowych przodowników, solida-ry­
zując się z nimi w skupieniu i z u­
wa-111. słuchali przemówienła I 1ekrc 
tarza podstawowej organizacji par­
tyjnej, tow. Kujsa, który powiedział: 

WARSZAWA (PAP). - Do licz- I stania wszystkich możliwości pro­
nych głosów, domagający~h sisi re- dukcyjnych, konieczne jest wprowa 
wizji dotychcza11owych norm, iirzy- d?".enie nowyr.h technicznych mier­
łąceyli ostatnio 1we żądania . ro bo-. ni\ców pracy. - Naród polski z wdzięczności11t 
tn:icy cementowni, pracownicy fa- M. in. w cemenwwnt „Pokój" w pamięta. że Rewolucja Październiko· 
bryk futrzarskich i inni. Wykazuj~ Rejowcu spraw~ zmiany norm pra- wa przywróciła Polsce niepodległość, 
oni, że dla Podniesienia WYdajnoś- cy wysuneli robotnicy na og61nym źe niezwyciężona Armia Radziecka 
ei pracy, dla pełniej~zego wykorzy ze~raniu .załogi. -~ ''?'~iku techni~z wyzwoliła nas z pęt hitlerowskiej nie­
---~----------- neJ anahzy ~ozhwosc1 produkcyJ- . woli t źe dzięki brater!lkiej pomocy 

Plenum Centralneqo Komitell nych. t. zw. Ple:Ó':" obrotOwYCh ro- Zwl~zku Ri\dzieckiego Polska WSlj\­
botnicy w-ykazalt, ze normę dob-Ow- piła na dxogę wiodąc~ do ~ocjalizmu. Stronnictwa je~ero pieca mo7.na swiększyć co Dlatego też rocznlra Wielkiej !łocja-
naJmniej .• ł,ł_ proe. lislyczne! Rewolucji P<Jźdzternlkowef 

D~mokratyczne10 Jako p1erw11 w przemyśl• _akór~a I ilwi~cona jest przez polskie re.asy prA 
~ nym, zmiany norm domaga1a s1e c11jace w atmosferze szczególnej ra· 

robotnic! fabryki _futrzarskiej ~ doścł 1 entuzjazmu. WAMZAWA (PAP), - W dniu 
H. I. "M. obradowało plenum 
te-ntralłle&o Komitetu Stronniei'.Wa 
Derno"IM'atycm.ego. Obradom prze\VO 

enfozył w:i,cemal'••łek Sejmu -
Wacla:w BaroUmwskł. pl'!lewodni~ą 

·~ex. 

Krakowie. Przodownica pracy w te1 
fabryce Julia Guściora na zebraniu 
za102i powiedziała: 
„Występuję z tą.daniem mtlany 

norm prac~-. bo obecne normy ha­
muJ1rt wzrost 'lll•ydaJnoścl pracy, o­
póiniaJl\ podniesieni• stopJ' iycio­
\1•e.f r-0botników". 

Nan entuzjazm, nasz wkład do wal 
kl przeciw podżegaczom wojennym, 
to wzrost produkcji, wzmożona wy­
dajność pracy, jedność mas pracują­
cych wokół naszej władzy . Jud.owej, 
nasza solirfarność ze Zwlazklem R11-
dzieckint i wszystkimi obrońcami po 

P 0 ra-:z p!erw!'tY ..,, dziejach ludz znalazło c1o~6 oflwaa1, bT poprze~ A chu prieciwko wojnie, przeciw· 
kości miliony ludzi dobrej woli pe1 Sdokholmskl. ko wszelkiej agresji, przeciwko 

s.~orzyły międzynarodowy front po Poważne z.ao!\trzenie 11i~ sytuac.ii propa1an~zie na rzecz nowej woj 
koju, przeciwstawiaja,cy lię garstce mi?.dzynarodowej, spowodow3nej ny. 
"Togów ludzkości - iJ:nperialistycz bezpo~rednim przejściem imperialis Ruchowi przeciwko . grożbfe nov:ei 
nym podiegaczom wojennym, front tów amerykańskich od przygotowa~ wojny, o utrwalenie pokoju winna 
który potrafi udaremnić zbrodnieze r.la zbrojnej agresji do jawnycłl ak- towarzyszyć wszechstronna walka 
plany imperialistów. tów agresji, do tworzenia ognisk no przt>ciwko wyścigowi zbrojeń; żąda-

Nie....-rvctę?ona sila ruchu ,.. obro- wPj wojny l wciągania do swych a- nie zakazu b ron i atomowej, jako o-
U<TJ .,. wantur wojennych wciąż nowych ręża agresji i masowej zagłady lu-

nie i:>okoju polega przede wszystkim krajów, stawia przed międzynarcdo d?.i, uzupełniane jest żądaniem po 
na tym, iż jest on masowy i zorgani wym ruchem w obronie pokoju no- wszechnej redukcji zbrojeń i sku­
Mwany. W przeszło 50 krajach świa 
ta istnieJ'ą obecnie ogólnokraiowe 

0
w
1
.ea •. wielkie i odpowiedzialne zada- tecznej kontroli nad jej przeprowa-

. dzeniem, żadaniem zniszczenia za-
oreanizacje bojowników · 0 pokój. w KOREI sroży Iii! juź krwawa pasów wszelkich środków masowej 
W,e wszy~tkkh krajach _utwor=~ wojna, rozpętana przez zbrodni- zagłady ludzi, zakazu propagimdy 
mele tys1ęc:y . W?jewódzk}ch, i:> O• .czych władców ~merykańskich z roi: podżegaczy wojennych l p9ciągnię­
towych i mte.1skich .. konutet6~ • kazu monopolistow Wall Stret>t. Wo1- da do odpowiedzialno~ci takich wro 
b~oi:icó_w pokoJu, rnihony komitetow na ta prowadzona jest z niebY'V'a- gów pokoju l ludzkości, jak Chur­
"'le.1~lcich i blokowych. Tak powsl'e- ł:rm ol.."l'Ucieństwem przekigającym chill. Dulie~. Mac Arthur. John~on. 
ehneJ orpnlzacji łwiał Jesuze nie pamiętne wszy!tld~ beRtialstwa hl Moore - Brabazon, Bradley, Paul 
mał. tterowskle. Imperialiści amervkań- Jłevnaud, Jules Moch i im podobni. 

ltuch ebroAców Pokoju jednoczy 1cy w 1 pos6b cynlcmy i bezczelny Żądania te znajdują swe odzwier-
wn3:stkicb ludzi_ rlobre;f woJł - ~- depc~ wszystkie normy prawa mię- ciedlenie w uchwałach praskiej se­
botni.ków, chłopow, przedstawlc1elł dzynarodowego podsycają hil!tt'rie sji Stałego Komitetu światowego 
lnteli&'encji, kobiety, młodzież, ludzi wojf'nllJP,, bezcz~lnie domagaj~ tlę od Kongresu Obrońców Pokoju. Ważne 
najr6illorodnfejszych 'prze~onal\ poli sw:vch ute11tów ealkoWitero przest11. i niecierpiące zwłoki zadania wysu­
tycznycb, J)Ogląd6w ftlM.Oftcznych i wienia Ich 1011poda.rlri na fory wojen nięte zostały na kongresach w obro 
relirjjnycb. ne. nie pokoju, które ostatnio odbyły 

406 milion4w podpisów złn~ono Wszędzie organizu.1ą oni gorąc->.Jrn Si«: w szeregu krajów. Tak np. I Pol 
lał pod Apelem Szt-0kholmskim wy. wyścig zbrojeń, żądają zwiększe ski Kongres Pokoju „w imieniu ca­
Stałe,o Komitetu Obrońców Po- nia budżetów wojennych, przedłuże ł€go narodu polskiego, pragnącego 
koju. Ten najbardziej humanitar nia slużb:v wojskowej, przekształce w pokoju budować podwaliny lep­
llY dokument doby współczesnej nia krajów Europy Zachodniej w ar szego życia" domaga się znis2.czenia 
podpisała cała dorosła ludność senał i rezerwę mięsa armatniego wszelkich środków masowej zagłady 
2"SRR ł krajów demokracji ludo dla agresywnej wojny. ludzi oraz likwidacji wszelkiei agre 
wej (Polski, Rumunii. Czechoslo- „Plan Marshalla" jak o tym sji i interwencji zbrojnych. 
wacji, Węgier, Bułgańi. Albanii), od początku jasno mówili komu· Zjazd Komitetów Obrony Pokoju 
ponad 100 milionów o_s6b - w nlścl okazał się planem gospodar Rumuńskiej Repubłlki Ludowe.i za-
ChióskieJ Republice Ludowej, 20 czero i Politycznego przygotowa· żądał „zakazu propagandy na n:ecz 
milionów - w Nlemc2ech. W<! nla amerykańskiej inwa1Ji zbroi nowei wojny i uchwalenia między-
'Włoszech apel podpisMo przeszło nej na kontynent europejski. pla. narodowej ustawy o pociągnięciu do 
16 milionów lud:r..i, we Francji - nem całkowitego podporzl\dkf>wa odpo·wied1!11lności winowajców tej 
14 milu; kampania zbierania J>Qd nla kra,jów Europy Zachodniej propagandy"; Zjazd zażądał, aby 
pisów w tych kt·ajach trwa. Na· dyktatowi Wall Street. podżegaczy wojet1nych i tych wszy-
wet ta.m, gdzie terror faszystA>w- Z trybun parlamentarnych, ze stkich, którzr w jakiejkolwiek for-
•ld •oż:r 11i' te Hczegóhtlł siłą. szpalt prasy i przez radio propaga- mie podjudzają obywateli i rzady 
sdzle obrońców poJcoju wtr;\ca torzy trzeciej wojny światowej ja- do wojny ostrzeżono, iż zostaną po­
aię do więReń, ruch w obronie wnie głoszą dokiry.nę nowej zagłady ciągnięci do odpowiedzialności, od­
pokoju rozwija się i krzepnie. narodów w imię świat-Owej hegemo- dani pod sąd narodów i surowo uka 

z H~panii frankistowskiej n•· nli imperializmu amerykai1skiego. rani za działalność, zmierzającą do 
nbwaja listy, w których dzielni lu- Oficjalni przedstawiciele rządu rozpętania wojny". 
dzie nazywają siebie bojownika.mi USA nawołują w ludobójczych ape- Uchwały Kongresu Obrońcó\v Po­
wfolkiej sprawy pokoju. W łaszy- lach do zrzucenia bomby atomowej koju w Finlandii również podkreśla 
stowsklej Jugosławii Tito, tlt:iesi~tki na Koreę, Chiny, ZSRR, głosza ha- ją konieczność rozszerzenia progra­
tysięcy ludzi nie1egidnie podpisuJ'I! sla wojny „prewencyjnej". Z ro.zka mu ruchu. 
Apel. Dziesiątki i setki tysięcy pod- zu swych mocodawc6w ameryka1\- Przemówienia w.vglaszane na Kra. 
piśów tebrano w Grecji, . Brazylii. skich J'eakcja we Francji, Wloszet'h, jowym Kongresie Komt:·etow Polto­
rt& Kubie, w Ururwaju, Tarejj I Jr& Belgii i w innych trajaeb kapit.:ll· ju w Bułg.irii, który i.:ozpocząl si~ 
l1i•. Pierwszy milion podpisów. 'le:bra. stycznych pneszb. do zbrojnych na przed kilku -6niami, potępiały b~z­
no w Anglii. W Japonii, w warun- paści na masy pracujące, które wal wzitlędnie agresorów amerykańskich. 
kach macarthurowskiego reżim11 oku. cz11, o pokój. do mordowa,:;.ia wo• Żądanie rozszerzenia programu t•u 
11aeyjne10 ponad 5 milionów osób dzów klasy robotnlcze;I, do krwa- 'chu w obronie pokoju Je\y w inte­
'lloi:yło podpisy pod A1>elem w sPrll weg-o terroru wobec obrońców poko resie wszvsU"dch miłuj ących pokój 
wie ukazu broni atomottej, " Bar jn. · narodów. Żądanie to rozle~a aię co-
tttle - J>rzeszło 2 miliony. Z górą W t,-ch warunkach obrdcy Po ra~ głośniej na niezliczonych Zf!bra· 
dwa miliónY obywateli &merykań- ko,i11 uważa .i~ za swe naczelne niach i wiecach mas pracui~cvch w 
1kich. JH>mimo te1'1'ora 1tolieyjne10, udanie l'Ozszerzenie 1.trosrramo ra USA. An ... lii i lm1ych kraiach. ta· 

• 

~~I IJt ton [ll~fll :~:~~o~~!rt~:~nii 
Powołana do życia dekretem z 

dnia 18 bm. Państwowa Inspekcja 
Handlowa ma na celu usprawnienie 
zaopatrzenia towarowego mas pra,­
cujących, 7.abezplt'czenle interesów 
konsumenta I sprawności jego ob­
sługi ora:i; ,;walczanie 11pekulacji. 

Narado cukrowników i plantatorów w Gdańsku 
GDAŃSK (PAP) - Pod hasłem 

„Nasza walka o pokój, to przekrocze 
nie planu produkcji 830 tys. ton cu­
kru w nadchodzącej kampanii" - od 
był s.ię w dniu 23 hm. w Gdańsku 
zja.zd pracowników przem~·słu cukrow 
niczego i plantatorów buraka <:ukro­
weg:o, na którym uchwalono podwYi· 
szyć produkcj~ tegoroczn, o 20 tys. 

ton - tj. do 850 tys. ton cukru. 
·w zjeździe wziął udział minister 

Przemysłu Roh1ego i - Spożywczeg0 
inż. Bolesław Rumiński, pivtedstawi­
ciel CRZZ tow. Żuchowicz oraz pned 
stawiciele · Ministerstwa Rolnictwa ł 
Refo1m Rolnych, Zrzeszenia Intynie. 
rów Przemy•łu Spożywcze~o i Zwią1 
ku Samopomocy Cl~łopskiej. 

Apa1·at PIH będzie dokonywnł ~Y 
stematycznej inspekc.ii uspołecznio­
nej i prywatnej sieci handlowej o­
raz zakladów gastronomicznych pod 
względem ilościowego, jakoścfowe­
RO i asort:vrnentoweiio ~aopatrzenla 
towarowego. Inspektorzy PIH 
sprawdzać będą równieź, cz.-r i w ja 
ki sposób znłatwia się zażalenia kon 
sumentów. 

Nowy _ prowokacyjńy nalot bombowców USA 
na t e r ytorium Chin Ludowych 

Do dalszych zadań nowopowshl­
jącego aparatu ochrony interesó\v 

PEKIN (PAP). - Agencja No­
wych Chin donosi. że w dniu 23 
WTześni;i. samo1o\y ·amerykai111k\e \lo 
konały ponownie nalotu na teryto­
rium Chińskiej Republlki Lud.owej. 
W wyniku bombardowania trzej 
obywatele chińscy zostali ranni. 

23 września o godz. 22.01 samolot 
amerykański przeleciał nad granic4 
koreańska - chiń~ką i dokonał nalo 
t u na wieś Lakuszao w powiecie 

Kiandian w prowincji Laodun, Po 
czym odleciał w .kierunku południo 
wym. 

O godz. 22.15 inny samolot amc.ry 
kailsk! zjawił sie nad miastem An­
tung i zrzucił l 2 bomb na pólnocllO':' 
wschodnią częi'ć miasta. Trzej oby:. 
watele chitiscy i.ostali ranni. Bom­
by ~tFzkodzHy wiele domów. O 
godz. 22.10 samolot odleciał w kiEI· 
runku 'południowym, danie w popiera 11wą ak<,ją kla.'13 ro 

botnicza Francji, Włoch, Belgii, Ho 
łandii i Au~trałii, odmawiając pod-

:~~i:it!o'::::Y~~~s:r~ta~:;.~d':\:;~ 1~~1 1·a1~1wa łi~lJ~Jo'w am~rJ~an' ~~1
1 

[~ wania broni amerykańskłe,j, przy. 
słanej do ich kra.iów, diwigani.l na 
~wych barką.eh potwornego br7.emie (Dokończenie :ze str. l} 
nia wyęcigu zbrojeń ł milit.ar~7.acji 
całego łycia JO!Jpodarczego swych Przytocume w drugim rozdziale 
k raportu f1kty zbadane i JJPrawdzo-

ra..iów. ne p1•zez komisję, świa.<kZI\ w pełni 
Żądanie to popiera młodzież ame o celowym, barbarzyńskim burzeniu 

rykań~ka. angielska, fran('uska, b('l- p.rzez najeźdźców amerykańskfoh kul 
gijska l Jugosłowiańska, która uchy tury narodowej, materialnego i kul 
l~ się od poboru do armii, która pro tura.I.nero dobytku narodu koreań­

testuje przeciwko przedłużeniu służ skiego. 
i;>Y wojskowej, żądanie. to popi~ra.!ą Rozdział trzeci raportu komisji za 
~,o}nierzc fran_cuscy, ktoi;zy o~m,7.,.na, wiera fakty masowego t~pienia lud 
.ią. prowa_dzen1a „brudneJ :wo1ny ;ve n ości koreańskiej w wyntku barba­
V1etnam.1e._ Jawna a;rr~sJ~ zbr'>Jna n:yńskiego bombardowania i ostrze 
imperlallstow amerykanskich ·w Ko i liwania pruz lot·nictwo amerykań• 
ni. zaostrzyła czujność narodów, 1.mo skie miast, ws.i i osad koreańskich. 
bi!1~owała w_ obrónle ~k~ju. nowe · Raport przytacza tutaj &zczegóły 
nuhony ludzi na całym sw1ecie. · bestialskiego bombardowania lud-

Ruch obrońców pokoju poshlda ności cywilnej i ostrzeliwania e bro 
jeszcze olbrzymie rezerwy aby roz- ni mas'l.ynowej. Bomby 1:2ucane są 
sr.erZ,\'Ć swą bazę masow;\ przedE1 na najgęstsze sku·piska ludtności ko· 
wszystkim wśród chłopów~ wśród reańskiej oraz chlopc>w pucujących 
kobiet i młodzieży. Chłopi slanowia na polach. 
większą część mieszkańców kuli IV rozdział zawiera liC11IDe takty, 
ziemskiej. Tworzą oni zwykle maso świadczące o celowym niszczeniu 
w~ bazę armii.i t tego powodu chlo prze7. agresorów amerykańskich ko 
pi we wszystkich krajach są 11ie- reańskich zakładów pnemysłowycb. 
zwykle :tainteresowani w trwałym W celu 'Z.niszczenia gospcdarki Ko­
pokoj\J. rei najetdźcy amerykańscy nlsz<:Zą 

Kobiety - matki i 7.04iy - dozna 
ją największych cierpień z powodu 
okropnośd wojny. Obrof1cy pokoju 
·winni przeto uaktywnić swa d7ia­
łalność wśród chłopstwa, wśród ko· 
biet i młodzieży, w jeszcze więk­
szym stopniu wciągać organizacje 
chłopskie. kobiece i mlolzieżvw~ do 
bezpośredniego udziału w walce o 
pokój. Duże możliwości uaktywnie­
nia ruchu obrońców Pokoju iRtnle­
ją w USA, Anglii, Kanadzie, w kra 
jach skandynawskich. Możliwości 
te należy wykorzystać w całej oełnł. 

Obecnie we wszystkich krajitch 

planowo pokojowy pl"Zemysł, nie ma 
jący nic wspóinego z produkcją wo 
jenną. I tak zniszc111Yli oni w znaciz­
nym stopniu główne :z,akł-ady pr7.e­
mysłowe powstałe w wyniku wy­
tnvate; pracy narodu korea11skiego 
i mające zasadnicze ~aczenie dla 
odbudowy i t'Oe.woju gospodarld ko­
reańsk'.ej, 

V rozdział raportu przytaoz:a Ucrz· 
ne fakty bestialstw ameryka1'tsk.ich 
interwentów, którzy wycofując si ę 
pod ciosami Armii Lud<1wej mordu­
ją, masowo ludność koreańską i do· 
konują masowych rrabieiy. 

We wsi Czym w powiecie Jendo 
żołnier:r.e amerykańscy ewakuowali 
p1v.ymusowo ludność, a następnie o 
g1'abili ich domy. W jednym iz. do· 
mów Amerykanie ~naleźli 70-let·nie 
go starca Gal Cum Dż.ia i jego wnu 
ka i roz.strzelali obu za to, ie nie u 
sluchall· oni rozkaw ewakuacji. 
· 8 lipca oddział żo.Jn.iemy em~r:r­

W ~akończeniu raport komisji 
s t,vierdza: 

Przytoczone fakty świadc1ą o tym, · 
ie imperialiści amerykańscy, dom& 
ją.cy w wojnie przeciw narodowi ko 
rcańskiemu licznych poraiek. u!Uuj11 
zemścić się. bombardując w barblr' 
rzyński sp1>sób spokojne miasta ł 

wsie Korci, ro:r:strzellwują.c masowo 
mieszkańców I niszczą-0 &'OSPOdar~ 
Korei. · . 

Napastnicy amerykańscy usiłu.Jll 
złamać wolę oJl<>ru na.rodu koreań· 
skiego, który wa.Jczy przeciwko •· 
gresji. Lee?; naród koreań~ki pełen o 
bunenla I nimawiścl do barbanyń 
ców amerykańskich, usiłttJ<\(!ych 2~ 
ł<>t>lć Koreę w morzu krwi zdecydo· 
wany jest walczyć pr-.teciwko ubor 
com amerykańskim do ostateczne· 
go ~wycięstwa w świętej wojnle o 
wolność i niepodległość ojczymy. -x-·w kilku wierszach 
ZAKO~CZE~JE OBRAD TRZECH 
MINISTRÓW SPRAW ZAGRANICZ· 

NYCH 
W !\'owym Jorku zostały zal<;ończq. 

ne obrady ministrów spraw zagranicz 
nych i ministrów obrony narodowej 
USA, \Vi„Jkiej Brytanii i Francji. We 
dług twierdzenia Aqencji United PreH, 
nie osią~rnięto podczas obrad zgody 
w sprawie uzbrojenia Niemiec Za­
chodnich. 

DELEGACJA NRD 
BAWI W BUŁGARII 

W dniu 23 września br. przybyła 
do Sofii delegacja rządu Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej z wicepre. 
mierem \\' alterem ' Ulbrichtem na 
czele. 

Delegacja przybyła celem omówie­
nia sprawy współ~acv pomiędzy 
NRD a Bułgarską ·Republiką Ludową. 

PRZEDSTAWICIELE SFMD 
W PEKINIE 

c:r.yniont- są przygotowania do zwo 
lania Il Swiatowego Kongrf'su 
Obrońcó\v Pokoju, odbywają się Io 
kalne i ogólnokrajowe zjaż6y i kon 
retencje. życie stawia• przed ru­
chem obrońców pokoju nowe, hojo 
we Za.dania. Swięt;vm obowiązkiem 
wszystkich 1>ar~i komunistycznych 
i robotniczych jest pomóc obrońcom 
pokoju w rozwiązaniu tych 'l!&dań, 
w przy1ótowaniach do n Swiatowe 
10 Kontrcsu, ,.., rozszenaniu walki 
przeciwko wo.fine. 

ka1'iskich wkroczył do wsi Miaszen I W dniu 23 bm. przybyła do Pekinu 
w powiecie Jondon w prowincji delegacja Światowej Federacji Mło~ 
Czunczen. Żołnierze iaprowa.dzill ca dzieży Demokratycznej, reprezentu­
ł~ 111dnoś<: do lasu, rO'~trzelaU ją.. jąca 32 kraje. Delegacja przybyła ce. 
a nasll}pnł~ ograbili wieś. Jem wzic:cia udr.ialn w uroczystościach 

(„0 łl'wal-y 11okój, o deinolU'a· FRktów takich raport t>odaje kil- obchodu pierwszej rocznicy utwon:•· 
afo ludowa!"• kad?:iesiąt. nia q1ińskiej Republiki Ludowej, 
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W• •·. • dl. . k •• k b • Czjrn huty ·, f Pokói" 

Z 
1ę~e1 uw~e~. a a. c11 ~ upu zd ozah ~:~(;::.;~~~~Ąl'E =r~=~~;·.;: 

adan1~ organ1zac11 party1nych 1 rad naro owyc ~~=~l~sfe~~~~i:ar~!~~~ą~; · :!!~E]?'~~~iE;~: 
U 1 walce ·z dzlalalnością wro„a hlasoweq o n icy_ ht~ty „Pokój"? Czy ~:ie ma nyoh od<:lrzi•ał6w -n~o d~ po-

Analizując przebier akcji t kuPU ne, to już ,zdziałano wszystko, co na 
sboia na terenie naszeio woje- leży. A tymczasem jest zupełnie ina 

wódJJłwa trzeba stwierdzić, że wszę czej. Trójki zborowe, w których 
dzi.e tam, gdzie organizacje partyj- skład często wchodzą chłopi mało 

ne, rady ńarodowe i ZSCh docenia jeszcze uświadomieni, nie są w sta 
ją znacz~le skupu zboża, akcja ta nie przezwyciężyć nastręczających 

przebieia J>Omyślnie. Jednakże w się przy skupie zqoża trudności. 
wielu wypadkach rady narodowe i Rady narodowe, których iada­
ZSCh popełniają jeszcze błędy. Nie- n(em jest właśnie udzielanie pomo 
które z tych :instytucji uważają, że y trójkom zbożowym i kierowanie 
o ile h'ójki zbożowe zostały wybra I ich pracą, winny baczniej i czujniej 

Co nam .daje 
Plan. 6-letni? 

6·LETNl=PLAN·ROIW01U·60SPOOARCZEGO 
'·euooWY·PODSTAW·SOCJAUZMU w POlSCE 
PRODUKCJA ENERGII ELEKTRYCZNEJ 

"" POLSC E ' 
/'N przeliczeniu n. 1 mieszkMr::b./ 

. 71-5kWh. 

' 
F.4NCJA 1~7- t...LrOk'Mi., ... .,,. 

„. 

„Ufo. 111noifiwi•11ia s;rbkie10 t~pa TOJfi!OjU. przemysfo j c11/l'j IO~po­
tłnrlti 1111rodn«:ej w o/a111ie 6-lecia, wuu1pi W)'Mllflll. roib11ąof1Ja b"„Y 
mr1'f1Pf}'c111d. Jlrotlu/.:cja •11cr1ii e/11/.-tryc:rrej wyrri111ie w rok11 1955 -

„,JIJ„1 mi/ianla klrh; prod11f1cja 8111Pr1ii el l'ktr)•cz11ej 1ia 1lo1u; liulności 
r1i1mrt1ć sif u111t1y będ~ie ohtJltt 715 kff'h, to jest prnnlo 6 rn•r wifc•;, 
nii w roku 11J:Jll"1 

łl ref. t-OW, Mit«l« ,..,. Y, Plernąn. J(Oj 

Boi wzmożonej produkcji energii elektrycinej nie można sobie 
wyobrazie realizacji wspaniałych zafoień Planu IJ-letniejo. To 
wł~lnie owa niewiclzialna, a tak pot~na eneriia. wprowadzi w ruch 
zakłady przemysłowe, powstające w ramach Plan].l 6-letnieao, urli 
ch~mia tysiące maszyn, porusza tramwaje, trolleybusy i pociągi 
elektryczne, które już niezadługo kursować b&tdą, między najwięk­
szymi m.iastami naszego kraju, służy do\celów gospodarstwa domo­
wego i do celów Jecr.niczych. 

Dzjęki energii elektrycznej zabłyśnie światło w zapadłych do­
tychcr.as ·wioskach, których mieszkańcy znali tylko lampy naftowe. 

Ęlektryfikącja jest dźwiirnią pn:ebud<>Wy socjalistycznej wsi. 
W okresie od wyzwolenia do 1949 r. włącznie zostało zelektryfiko­
wanych 11.456 g1'omad i 011iedli, to jest wielokroć więcej, nH: w okre 
si~ międzywoj ennego dwudziestolecia. 

W c.iągu 6~lecia nast,pi elektryfikacja dalszych 8.900 gromad. 
:Potrzeba nam jak najwięcej życiodajnej energii elektrycznej dla 

budowy fundamentów socjalizmu w naszym kraju. Dlatego klau 
ro1'otnicza Polski Ludowej nie będzie szczędzić $ił przy wzno.szeniu 
nowych !'!lektrowni i elektrociepłbwni. 

Dobrq #achowiec 
OO. Józefa Margasa, dyrektora 

1echnic:mego ZPJG Im. Tadka AJ­
zena, •ustajemy otoc:zonego przez lf"O 

bot·ników, podceas <>mawiania z ni­
mi ł.erminu najbliższego rz:ebrania 
klubu :racjonalizatorów. 

Ob. M.argas , technik iz wyksi7.tal­
ccnia, pracuje już tu od 1946 r . 
Wszy~cy otaczają go szacunkiem, ce 
n'iąc jego !Pracę i :zasługi, które ipo­
łoiył ,;ira:y odbudowie tych izakła· 
dów "te · znisl'lcuń wojennych. Wr arr.. 
z ;robotnikami montował idewasto­
wane ipl'IZeZ okupanta maszyny i .Ci 
$'lył się każdym eukcesem produk­
cyjnym. 

Ob. Margas żyje t ym, ~ się w ~ 
bryce du..ieje. Nie szCtZędri;i trudu il> 
stai:ań dla podn'ies,i.en ia ilości i ja~ ' 
kości produkcji. 

Już ..,, Planie 3-letnlm - tnó· 
wi.' nam - podnieśliśmy iznaCtZnie 
produkcję eksportową. .Vf Plan ie 
G·letnim chcem y postawie produk­
cję d ywanów i p luszu na jak n~j­
wyiszym poziomie. Zamierzamy row 
1tież przeprowadzić nowocrzes~e u~ 
rrzadzenia sanitarne <>raiz be2p1ecizen 
st\~a pr2eclwy>ożarowego. Zakład'y 
na$11.e budowane były dla podniesie­
nia zysków kapitalisty bez uwrz:ględ­
nienia elementarnych potrzeb robot 
n1ka. M usimy stopniowo nadrabiać 
te izaległości. 
· W swych wy!;iłkach n ad podnie­
s.ieniem p rodukcji zakładów oraz 
w trosce o ułatwienie w arunków 
p-racy xobotnikom ob. Margas, acz· 
kolwiek sam be7.1partyjny, u tr<Zymu­
je atały kontakt l'l podsta~ową or­
ganirzacją -partyjn'!. W wielu spra­
wach 2wraca się o radę i pomoc ;,o 
~ekr~tarr:a uświadamiając sobie, że 
Partia jegt kierownicrzką i przewod­
niczklł n1as praC'Ujących. Dzięki te~ 

mu Zakł;a~.y dm. Ajrzen;l ujęły w 
1949 r. pierwsze miejsce we 'W8J>ół· 
zawodn ictwie mi~zyu.kładowym, a 
i w roku bieżącym wypełniają u­
Wi!l'le .: nadWYżlcą swe plany mie­
sięczne. 

Ob. IMargas nieustannie !POQnollli i 
rozsą.erza: ewe wiadomości fachowe. 
Niedawno ukońaeył 3-m!esięczny 
kurs specjalny, rr;organ izow.ainy 
przez Stowa~ynenie Inżynierów i 
Techników, a ipo ll!łożeniu eazami~ 
nów uzyska tytuł inżyniera. 

Ten pcchodzący iz it'odziny chłop­
skiej technik - i;>rzodownik pracy, 
wespół li'. r obotnikaml wal<:2ący 
ofiarnie o najp<'lnlejs-ze wykonanie 
planów produkcyjnych, owocnie rea 
lizuje q;aszcizytne zadania, którt 
pr1.ed kadrami techni~~mi stawia 
Plan 6-letni. Gw. 

. '7 swo1stei wymowy fakt,. ze ten mocy towa:rzyStLom od ll>Ieców. 
zainteresować si~ nimi. s- pr~ykła- &ens skupu zboża, utrudniał organi- nowy rtt'YW pro~ukcyJnY. ~ W!i_PÓlnymi gilami ~iwi«ftęli . 

zowame zebrań iromadzkich, na czcić 33 roc~mcy W1el'k1e.l . . 
dy, wykazujące, i:e akcja Bk.upu zbo których miano omawiać plan skupu Rewolucji- Październikowej i plan. 'I'akieJ pracy uczy ich :PM-. 
ża przyniosła pomyślne wyniki prze zboża dla ~romady. II Swiatowego Kongre.§U Poko.iu, tia, uczy ich "mykład· ludzi H-
de wszystkim dzięki odpowiednie- Nierzadko działalność rad narodo podejmuje iZał~g.a huty „P-0k/}j"? de.ieclcich• : 
mu kierowaniu działalnoici• trójek wych c~chuje dziwna wyrozumiałość * . * . Ui:," . Hut41ik - ·b'rygadzista t-0w. :is. 
przez rady narodowe. w stosunku do wroga klasowego Tole D-1. ~eń i noc dymią W1e H~ r;ne- t k · ml dniu 

ruje się jawfle prowadzenie szkodli ce hutnicrze. · Goreją rozpalonym weł Rzepka a mo• w ' 
Wystarczy tu 'vymienlć chociaż- wej propagandy, godzącej w intexe płomieniem, oślepiają r~top~o- gdy rozpoerzął swe obrady I P&-

by gminy Wieruszów, Konopnica, sy Pań3twa, klasy robotniczej oraz nym żelazem. Tutaj, wśród nl~- &ki Kongres Pokoju: 
Ożarów i Kurów pow. wieluńskiego. chłopów mało i średniorolnych. Ze- ustannego ogf'.ia . - rod.~i .111• _ Wre praca w hucii! „Pokój", 

zwala się na przykład bogaczowi s tal. Stc.l~ z ktoreJ powstaią ma- " . . . d kc' Wnędtie tam plan skupu zboża wy wiejskiemu, Stanisławowi Klusce, z siyn y. St al, bez której nie moż- wakząceJ o . ~okoJ. Pro _u . }I 
konano z nadwyżką. Natomiast is- gromady Krzeczów, powiatu wicluń na sobie wyobra,zić :rozbud-0wy w'Zrasta z mes1ąca na m1~ąc. 
tnieją przykłady, że brak pracy u- skicgo, posiadającemu 18 ha ziemi przemysłu. Są oddziały, które już dziś pr&-
świadam:iającej wśród chłopów, którą uprawnej i 8 ha lasu, na sabotowa Załoga huty „i::ok6j" ~e, ja- dukują dwa razy tyle, e<> preecł 
winny :peowadzić zarówno rady na- nie Jkupu zbożu. Dotychczas nie od kie .sto ~ą l?rzed mą a:.a~anu1. Za- woinill. Pracujemy tak, bo wie- · 
rodowe, jak i ZSCh wywiera ujem 
ny wpływ -na wyniki skupu zboża. 

Nal':!ży wymienić choćby gromadę 

Mierzyce, pow. wielui1skiego, gdzie 
nie wykonano planu skupu zboża. 

Gdy jednak należycie została prze­
prowadzona w g'romadzie praca po 
lityczna, przez GRN i ZSCh, plan 
skupu nie tyllrn został zrealizowa-
ny, ale i wykonany z nadwyżką. 
Np. Jan Bator, Szymon Czerwiński 
i Stanisław Duszyński z lejże gro­
mady zgłosili się, oświadczając, że 
mogą dużo więcej zboża odstawić, 
niż przewiduje dla nich plan groma 
dy. Je~t to oczywiście wvnikiem 
Pl':r.emyślanej pracy uświad.amiają­
cej . 

Niestety, nie wszystkie rady na­
rodowe i zarządy gminne ZSCh u­
stosunkowują się tak rzetelnie do 
nvych obowiązków. Tt·zeba stwier­
dzić, że zwłaszcza w powiecie łódz 
kim trójki zbożowe wlaściwie nie 
wicdtą. co mają robić, gdyż n ikt ni 
mi się nie interesuje. 

Woźmy dla przykładu &'l'Omadę 
Brnż:rcę Wiełk~, służąc<l za sied:zJ.bę 
i Grrtinnej Radzie Narodowej i Za 
rz;11dowi Gminnemu ZSCh. Plan sku 
pu zboża nie zo1tał tam wykonany, 
gdyż trńjki zbożowe po.zostawiono 
zupełnie bez opieki i pomocy. Podo 
bny brak zainteresowania ze strony 
GRN i ZSCh skupem zboża oraz 
działalnością trójek zbożowych uwy 
datnla się w gminie Rudniki, pow. 
:vieluńskiego, 1tdzie plan skµpu zbo 
za wykonano zaledwie w ł,11 p1:oc. 

Ujemnie na wyniki skupu zboża 
wpływa również hł'ak czujnolcł :r:e 
strooy Orianizacji partyjnej i · rad 
na.t·odowych. Niejednokrotnie nie 
do~trzegają one spekulantów, skupu 
j14cych potajemnie zboże. Nie z1wwa 
żono np., że w gromadzie Nizlanko 
wioe, pow. wieluń1Skiego, niejaki 
WHkowiecki skupuje zboże dla ce­
lów iipekulacyjn~'ch. Nie zwrócOQo 
również uwagi na to, że przewodni 
cz~cy łfminnego zarządu ZSCh, Ale 
bander Doliński z gromady Jajcza­
ki, powiatu wieluńskiego, zamiast 
p~·owadzić wśród chłopów pracę 
usw1adamiającą i wyj afoiać f&totny 

stawił on je5zcze ani jednego kilo- loga w ie, ze na hutmkow patr2y · 
grama zboża do gminnej spółdzlel- d7.iś cala klasa . robołnic:i:a. Tote·7. my dla kogo - dla n~s, dla ft ... 
ni. Systematycznie prowadzi przy nie szczęd7.;i trudu. WE.paniałych S7.ego kraju ,dla izwycię.stwa te• 
tym wrogą propagandę przeciwko ludzi, bohaterów pracy iOcjali· c j;ilizlnu, dla pokoju". 
skupowi zboża. Zrozumiałe, że w ta stycznej ma huta „Pokój". 
kich warunkach trndno będzie wy- H b t Badura _ p ierwsr,y 
konać plan skupu zboża. wyt:~i=~z pieców marttminv_-

• • • 
Czas położyć kres tej antypań· skich, k tóry C1Z.as wyfopu ilcTóc1l 

stwowej robocie, Działalność wroga do 3 godzin 20 minut. 
Daleko jest Nowy Bytom -' 

włókniarskiej Łodltl - l~ ~ 
ak:o ,bard~ bli&ko •iebi• 'bij~ ... . 
bociuskie cerca. Myśl, u..,., 
przenosi 9'ię jak iskra - z&łl'llk 
i :porywa ą sobą masy. CJeyin 
załogi huty „Pokój" już niell.ie 
•iii doniosłym echem Po eałiYm 
kra;u. Wrr;ywa o nowy wy~ 
dla UO'liOl'.enia wielkiej ~ 
d4.• s·prawy pokoju. 

klasowego, god:tąc,ł w interesy 
świata pracy , musi zostać najrychlej 
ukrócona. Jest to właśnie zadaniem 
r ad narodowych i ZSCh, które win 
ny skończyć z biernością w stosun­
ku do tak ważnego za"gadnienia, ja 
kim jest planowy skup zboża. Na­
tomi ast brganizacje partyjne win­
ny dopilnować, aby czynniki, odpo­
wiedzialne za akcję planowego sku 
pu zboża, wywiązywały się całkowi 

cie ze swych obowiązków. 

Karol Waduła. - zacięty Śllł· 
7..ak, który je~cze 10 mi.nut Ul"­
wal ~ tego relrordowe.go cz-.s.u, 
aby tylko wi~cej wytopić stali. 

Tu id'lie co dzień ozaci~ta, upar 
ta walka o każdą minutę. J~sz­
cze n ie tak· dawno wielki 
p iec VII dawał stutonowy wy­
top w 8 godzin - dziś wymaga 
już tylko 5 godzin i 33 111inut. 
Wspaniałych ludzi ma it.a huta, 

ludei o w ielkich, gorących ser­
cach, dla którycłl sprawa wyko-

Robotnic,z-. Łódź odpowie. 
(taM) 

DonioJłe znaczenie 
ogólnopolskiei 

narady korabielnikowe6w 
W t dniu ogólnopolllltiiej M.l-&dy I ~Hmdn~a •1'E&du ~-· 

korabielnikowcc>w „Sztandar MJo- g& ZMP ~ WZPO im. „l'T-._., 
dych" zamie&Zeza 'l'\•ypowi~t maj•tra nifl." w Warsuwie - ken• ;J(°"'""'° 
Pomorllkich Zakładów Budowy Ma- ł•k lltwi•rdza, ie talm.y młod!Ji...,,,_ 

szyn - Bernarda. Najnu~nowi.cu, układów po pierwszych sukces-on .., 
\ 

który podkl'eś!ając, że brygada mło- dsiedz.inie komplcks&wej <>HC'l~ 

dych ko1•abielnik<>wców PZBM w du· nie rozumiejąc doniosłego z.naezenit. 

~j mierz.e za.wdz:ięcza swe osiąirnię- 'akicJi ~r~l!łltały. kontynuowa~ „~ 
eia wyiłtorr,yataniu f41.ehowych d1to- Km.•abielnikowej". 

łwiadczel"i •rlł!yeh l'Obołini.ków, :pi- „O<iłiyw~jąca aię obeenie n.and.a 1M 
s.za na R·lroń~enie: 1-.bialttlkowc6w - p1ua dal•j lttwita 

,..Pra.gn9. aby równiei i „· inttych Koti~Wał•k - winria' d&p-1'0watkił .., 

Nkładaeh mł<><hi ~~l' lllA!Mli I Jl'Ml!tj fabryce de J»'Zełomu. ,Dał&i!'­
opiekt • maj9brów i lltarftyob, kr· m1. 1łł, aby wszylłdcie na.za ZMP.. 
~e:I dołwia~onyeh to'"~YU1 pra oW'tlłr!e ta6my i WHy1cy m~d11ia+.~ 

cy. Dzitki takiej pomoey' „abja Kora cy M nO"No J!Ot'Jl)OC&ęli liompl.it1&we 

Komst>mołka Lld~a. Korabłelułkowa, 
iulc.)aloOrk& wspóh.awodmctwa o 
kompleksowe oszczętfaanie, tzn. -0 

.lednoet!esne oswzędzanie surt>w­
ców produkcyjpych, ma.teriałów po- I 

mocnkzych itp. bielnikowej" da w4111>1niałf! wynild". 

.-------------------------·--------~ 
Nasi korespondenci • 

piszą 

Zmarnowan• cenne leki Treść gablotek winno być oktualncl · 
)'.H'acą intendentury gzpitala po­
winny uj4ć si9 władza zwiel'Zch­
nJP.. 

St. Bagrowski I 
Sr.pit11l w Kochanówku 

Dlaczego • nie 
Tkdlnin automatyczna terenu 

„G" ZPB im. Stalina nie posiada 
odpowiedniej szatni dla robotni­
ków. Z powodu br aku szafek ro-. 
botnicy muszą umieszczać swe 
u brania na odsłonię tych wiesza~ 
kach, często też zdarzają się wy­
padki zamiany lub zaginięcia ja­
k~ejś części garderoby. Najwięcej 
111eporozumie11 wynika zaws;te o 

Przy WeJ11mu na teren fabrycz­
ny Zakł1td6w .Mecha·nim:!\ych im. 
J: 8trzelczyka w Łed!!i MiMl'!cz4 
lllł 2 zabłot1ti informacyjne. na. 

ma szatni? 
fartuch y robocze. Tkaczki, nie 
znajdując na s·wym wieszaku !ar 
tucha, przepasuj~ si~ kawałkaulii 
towaru, W ten sposób marn1.1je 
się u nas wiele metrów towaru. 

Rada 7'1kładowa ntirlziału „G" po 
winna jak najrychlej zająć .się t:ą 
s prawą. 

B. Andi·zejcz11.k 
ZPB im. Stalin" 

Pracownicy szpitala w Kllchnnów 
ku dla UC'lczema I Polskiego Kon 
g-resu Pokoju uporządkowali apte 
kę. Prace te zakończono w dniu 
25. Vl~. 1950. Ale w .toku porząd­
kllwama ok111rnło 111ę, że nie­
które ze rn11.jdujących si\l tu 
cennych leków na. sklltek z.hj 
konserwacji uległy całkowite­
mu zniszczeniu. Oto np. 150 
kg chlor.aminy z.wietrzało, 50 
sztuk butelek po 100 gram eteru 
ulcirło ulotJlfoniu z powodu złego. 
opą.1,owanin, 8 k&'. wody utleni'.l­
nej nie nadą,je !!ię juY. do zużycia. 

Zniszczeniu uleqły poz,1 tym 3 kr<: 
g'i gumowe, 1 komplet p1·zeciwip11 
rytowy, 6 "pt11·attiw do dezynfek­
cji siarkowe.i, 2 przyrzącły do de­
r.ynf~kcji :formalina, 1 11.utoklaw, 
1 destylator, 30 szł\1k spluwaczek 
przeciwgruiliczy<'h oraJ. 10 ~zbk 
leżaków rozkładowych. Nadmie­
nić należy, że z.naleziono rów11ież 
ue1·eg cennych art~·kulów nie 
objętych remanentem. 

Zapomniane maszyn-y: 

W ten sposób ujawniona 7.0sta­
ła wadliwa a-ospodąrka. lekami, 
jaką prowadZOollO dot11d w szpitalu 

'Vf Kochan6wk u. Wydaje aię, b 

Wiącej warsztatów 
Ruch współzawodnictwa w ZPW 

im. gen. świerczew!kiego obejmu 
je awym zasi„glem wciąż nowe 
oddziały produkcyjne. W tych 
dniach prze11zli t: obsługi 200 
\l,'l'zecion na obdugę 400 Y:Tzecion 
następuj(!cy r obotnicy; ob. ob. M. 
P iot:„q,wski, M. Brudzfak, T. Wilk, 
A. 8ztybrec, F. Skowroń11k_i oraz 

W kwietniu br. spro wadzona zo 
stała do '.lPB im. F. Dzierżyńi!ki e 
lrO TI18 1iZY lla do krochmalenia os­
nów. Część tej maszyny, tzw. su­
szarka, pochodzi z fabryki ma­
szyn w Kamiennej Górze, reszta. 

to większy zarobek 
A. Karplt1ski. 

Pi-zy nowych ma.szynach robot 
nicy <!i mog, znacznie zwiększyć 
1we dotyl'he~asowe !l!arobki. D11.­
jlłc więc wiQksz~ produkrj~, JlOd­
noszą, równocześnie swą stopę źy 
ciową. 

W. Marcinki. wski 
ZPW im, gen. świerczewskiea't) 

Nlebezplecznq dól 
Praeownicy Składnicy Eka.por­

towe.i :r:atmdnienoi w ina1razynach 
przyległych do nllłZE2'0 te-renu 
muszą Bardzo uważać przy wy­
rhodzrniu o e-oclzinie 22 z p1•acy. 
Po r!l'Odze znajduje ~ię istna pu­
łap-ka w fl(llltaci wil!lldego, o i tl'd 
nicy nółt<>-rametrowej dołu. do 

któreiro bard:r.o łatwo wpaść po 
ei Pm ku. . 

Dziwne, że Referat BHP od kil 
ku lat i1ie zainterP~ował się t4 
~pl'llwą. i nie usuną.ł ttgo niebez­
piecz ll.ego dol 11. 

:\lieezyslaw M11rciniak 
ZPB im. Stalitta 

z J eleuiej Gór5r, 

Lecz choć od kwi elnia 11pH•n~ ­
Io jn:i. spmo czns11, dr.ie1'1 u1·ut ho 
mienia t ej ma•zyny wciii l: joszcze 
J11koś nie następu je. Nic "'i'(! 
d?.iwneiro, iż lcie·ownictwo zaczy­
na się niecierpliwić wobec takie­
go przewlekania m<>rttażu. 

I oto in.na sprawa: kilka n1ie~dę 
cy ternu zakłady nasze zakupiły 
na Targach Poznańskich snowa­
dło !Zyl>kobieżne. Niestety, nie 
m1rn1y z niero żadnej korr:yści. 
Bezpiecznrki wprawiające w ruch 
i wyłączaj!}ce rnaszynł nie aą 
l>l'ZY•to!towane do nasr.ero woitA­
.tu - twierdzą fachowcy - :r.aś 
odpowiednich nie posiadamy, więc 
akllponat wystawowy stoi do t•j 
pory ber:użyteczuie . . .A. s.zkocia ! 

Wydaje mi !li{', że ooś tu nie jnt 
w porządku... Może by powołane 
do tego czynniki zajęły M~ tymi 
rpra"·a1ni i spowodowały urueho-. 
mienie snowalni, jak też -przy. 
·~pieszyły nionta;i; maszyny do 
k1·ochn11.lenia oir.nów. 

w. SClbt'ZYń•l<l 
ZPB im„ F. Dzieriyi\11'i•ea 

na należy tło klubu racjon&li.,,. 
tonkieio, drura da racy zakłada 
we.i. 

Jednak dostęp do tych ół>Jo.. 
t~k stale uniemożHwiaj4 wła.ittie 
tu uatawiaj,ce •it UWM• Nl1111• 
chody .eięiarowe. '. 

$'am wyzJ4d ,l!ablot•k pozo~t;ap 
wia również wiele do życz8t1ltl. 
Wybita upbR, kilka p<il!>lakłyeJ.. 
arkuuy, nieestetycimy wy&'lłti 
zewnrtrzny ~wiadcr.ą, o sI.byrn za 
itttere11owaniu nimi z.e 1t1·ony l'l.r 
dy zakładowej i klubu :raejt)tt•lt. 
zatorskiego. 

Proponujemy umiesr..ezać w j" 
nej x nich cz'}sto wymieniani ,,,.. 
T.ł"tki $cil"nne i udosttpnić ich o~ 
czytywanie. Prosimy zu·uim • 
ofinowi~nie rablot.ek oraz o m'nie.s 
ru·nie 7.d.ięć najbu•dr.i•.i r:aih11,o­
nrr·h i znanych pr:r,od6W'ńik6w 
p l'!l<'y. 

Zcmon Wi'1.'Uelrł 
Zakł. Mech. im. Strll•le~J 

,,Dopiero za 3 'miesi-" 
Studnia w oddi:iale I Pa\\•tw~„ 

wych Zi.kłilc1ów Wyr. !>ntw. 
Przem. Włók. jest już od lrilku 
miesięcy nie~/.ynna. Utrudnia to 
pow11żnie normalny tok pi·odW<e,;1. 
i może skm)czyć się tragicl';niie, 
w ruie wybuchu potaru. Spra­
wt tt ju~ poru1za no na. zebraniu 

· <>rg. partyjnej, a.le jak dotid, dr· 
ręk~, nie wiadomo dlacugoo, lt„ 
wda, że sbt1dmia ta da alt Mi'l'._ 
wić dopiero za. 3 .mie~i•c•. 

Dt'llgim brakiem, d•.i11eyl\\ tit 
dotkliwie w• znak; rObótl'likom 
oddziału toczenia 1iipulek, 11,, ~1tt 
d~iałaj•ce "''•ntylatory. 

S • . Ickzak 
Pa.l.atw, Zakł. WJr. Drzew. Pritit. 

W łókie11niczego 
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Pierwsi· do pracy i· zabawy 

Od cze·eo zaczniemy prac·ę. w ogniwie 
winny utrwalać i rozszerzać 
wiadąmości harcerza. 

ją również dla swoJeJ klasy, 
dla szkoły; czy to przy porząd­
kowaniu biblioteki, na dyżurach 
w czytelni, ·w klasie, przy je­
siennych robotach w ogródku 
szkolnym, czy też przy organizo 
waniu wysta\vy, akademii, wie-

Przy tych wsz,Y.stkich pracach 
i zabawach ogniwowy musi sta­
le p,amiętać, że pod żadnym po­
zorem nie wolno nimi utrud­
niać nauki w sż1:ole. Harcerze 

Każda dobra zbiórka powiń­
na być urozmaicona. Na przy­
kład więc ogniwo będzie pod­
czas zbiórki porządkować ko­
lekcję owadów. okładać znisz­
czone książki · dla biblioteki lub 
też prowadzić na boisku szkol­
nym różne gry sportowe, albo 
na wycieczce poznawać przyro­
dę w okresie jesieni. 

cwrnicy. . 
Te zajęcia nie tylko przynio­

są pożytek samej szkole, ale za­
razem zbliżą nawzajem ko1eżan 
ki i kolegów we wspólnej pra­
cy. Zaś między jedną zbiórką a 
drugą chłopcy będą przygotowy 
wać się i ćwiczyć do zdobycia 
odznaki sportowej. 

muszą wykazywać celujące wy 
niki nauki, aby świecić przykła 
dem kolegom 11iezorganizov,1a­
nym. 

Trzech Jurków: Makowski, Kożuchowski, Napieralski i jeden Stasio Gal­
lus wyróżnili się swą pracą. zachowaniem i koleżeńskością. na kolonii 

harcerskie j w Parnowie. 

N a działalność ogniwa patrzy 
cała klasa, tała szkoła . Dlatego 
też tym lepiej musi być ono 
przygotowane. do pracy już o<l 
pierwszych dni w szkole. 

..................... „ ......... „ ............... ~ •. „ ••• „„ ...... „ „ .... „ •••••••••••••••••• „ 

Wybi~ramy najlepszych W dobrym zespole ogniwa ni­
gdy nie zabraknie pożytecznych 
i zajmujących tematów do zbió 
rek. Harcerze w ogniwie- pracu Od dwóch tygodni w ogni- I spośród nas zapominają o bar­

wach i zastępach odbywają się dzo ważnej sprawie, a · miano-

Harcerz·e z Aleksandrorna 
ze~~f~;:0ha~:~ski~.m~e1:;;~ ' przepr0Badza1·ą· H'••bor•• 
harcerze w ogniwie muszą byc ~ W:. 
ze sobą zżyci i chętni do pracy, W czwartej klasie Szkoły Podsta 
aby nikt nie siedział z założo- wowej Nr 2 w Aleksandrowie ze­
nymi rękami i nikt się nie nu- brała się grupa harcerek i harcerzy. 
dził. ' >W planach Ę!Wych ogniwo Stanęło przed nimi ważne zadanie 
musi przede wszystkim przewi- ,..;... wybory ogniwowych. 
dzieć takie zajęcia, które ula- Na wstępie przewodniczka druży 
twiałyby naukę. A przy tym ny, koleżanka Bajkiewicz. mówiła 
ogniwowy nie może zapominać 0 zadaniach ogniwowego. Ogniwo­
o zainteresowaniach chłopców i wy musi być dobrym uczniem, aby 
powinien obmyśleć dla ·nich zaj - stał się dla innych przykładem, po­
mujące prace i zabawy. winien pomagać słabszym kolegom 

Wiele przy tym mogą pomóc i wyrozmac się wzorowym zacho­
ogniwowemu swą radą i . do- waniem nie tylko w szkole. ale i 
świadczeniem drużynowy oraz poza szkołą. 
nauczyciel. Wszyscy słuchali uważnie, a po 

Prawo mówi o podstaw owym przemówieniu · przewodniczki rozpo 
zadaniu ha1·cerza - .fJ dobrej częły się LVJybory. Pierwsi wybierali 
nauce. chłopcy. Kolega Fornal wysunął 

O tym musimy zawsze pa-1 kandydaturę kolegi Rempla. „Kolega 
miętać, a wszystkie zbiórki po- Rempel jest dobrym uczniem - po 

wiedział - będzie więc i dobrym I padł zarzut, że koleżanka Ptaszyń­
ogniwowym". . ska otrzymała niedawno od nauczy 

Lecz wnet sprzeciwili się temu in cielki upo!11nienie, nie powinna więc 
ni. Jakto? Przecież kolega Rempel zostać ogniwową. Jednak harcerki z 
nie jest koleżeński, rwie się do bi- tym się nie zgodziły. Koleżanka Pta 
cia słabszych, niepoważnie zacho- szyńska jest wzorową uczennicą i 
wuje się na lekcjach. Nie wystarczy dobrą organizatorką -- stwierd~iły 
być dobrym uczniem, trzeba jeszcze - chętnie śpieszy z pomocą w rra 
umieć pomagać innym. cy innym, a za jedno przewinienie 
Padła druga, kandydatura - kole nie trzeba jej tak zdecydowanie po 

gf Steczkiewicza. N a nią od razu tępiać. 
zgodzili się wszyscy. Dobry uczeń, Koleżanka ·Ptaszyńska została 
koleżeński, chętnie pomaga:· innym: więc ogniwową. Wszystkie koleżan 
Jednogłośnie wybrano kolegę Stecz ki głosowały za· nią. 
kiewicza na ogniwowego. Wybory ogniwowych zostały za-

Potem jedna z harcerek wysunę- kończone. Prz~wodniczka drużyny 
ła na ogniwo~ą kandydaturę kole- powiadomiła wszystkich o terminie 
żanki Ptaszyńskiej. Zaczęła się dys wyborów do rad zastępów i druży~ 
kusja. Każda z dziewcząt wyrażała ny. Męskie ogniwo zobowiązało się 
się dodatnio o kandydatce. Wtem uczcić dzień wyborów odświętnym 

udekorowaniem świetlicv. · 

C ZY UHJ[ESZ SIE UCZYĆ? • 

„Pięć spośród nas umie tańczyć 
walczyka i kujawiaka doda\y 
dziewczęta". -- Nauczymy tańca 
jeszcze pięć koleżanek i wystąpimy 
w części artystycznej naszej zbiórki 
wyborczej. 

Jadzia odpowiadała dziś z histo­
rii. Poprzedniego dnia dobrze przy­
gotowała ~adaną lekcję, więc idąc 

do odpowiedzi z zadowoleniem my­
ślała o piątce, która ją czekała za pił 

Nie wystarczy bo:wiem .tylko sa­
ma chęć do nauki - trze'ba też 
umieć s~ uazyć. 

A. 8. 

Pieśnią śFME> iak.ończyła się 
,zbiórka. 

Z. M . 

wybory. Wszyscy harcerze i 
harcerki biorą udział w swoich 
grupach w tych tak ważnych 
poczynaniach. Od dobrego wy­
boru ogniwowego, zastępowe­

go i rady zastępu · zależeć bę­
dzie praca całego roku. 
Jeżeli wybrani przez nas naj 

lepsi swą pracą w szkole i dru­
żynie koledzy oraz koleżadki 
będą z zapał.=m i · znajomością 
przykładać się do swych @bo­
wiązków, to w ciągu roku 
wszystko potoczy się wartko; 
nastąpią ciekawe zbiórki, -pra­
ce, zabawy, gry spor'towe, wy­
Cieczki, interesujące wieczorY' 
świetlicowe, w szikole członko-

•wie dr\fŻyn będą tworzyć kół~ 
ka .pomocy koleż-eńskiej, nauka 
postępować będzie• sprawnie i 
dobrze. ~ Taka praca będzie 
mówiła nam, że do rad i na 
funkcje ogn1wowych i zastępo· 
wych zostali wybrani rzeczy­
wiście najlepsi spośród · nas: 
energiczni, obowiązkowi, pra­
cowici koledzy. Tacy, którzy 
potrafią nie tylk-0 sprężyście 
organizować ;pracę, ale i nie do­
puszczać do błędów oraz prze­
oc,Eeń, a w razie potrzeby to i 
powiedzą koledze prawdę w 
odzy, jeśli na to zasłużył. 

'W cżasie wyborów nierotórzy 

wicie, że wybrany przez nas 
ogniwowy c;zy zastępowy mu­
si w szkole dobrze się uczyć, 
a na lekcjach być ;przykładem 
dla innych. Jednak nie tylko 
o tym należy pamiętać. 

O każdym koledze i kole2;an -
ce, których kandydatury si 
wysuwane, wszyscy mają obo­
wiązek ;powiedzieć to, co wie­
dzą o ich pracy i zachowaniu 
w szkole, w domu, na kolo· 
niach, w drużynie i wśród ko­
legów oraz koleżanek. Trzeba 
też mówić o dobrych wyriikach 
i zauważ-Onych błędach lt do­
tychczas-0wych funikcyjnych, 
podawać swe uwagi i proje~y, 
aby je można było w nowym 
roku wyk<>rzystać i usprawnić 
tym samym naszą pracę w ogni 
wach i zastępach. 

Wybory w ogniwach i zastę­
pach są uroczystą i ważną cliwi 
lą dla całej szkoły. Pomagają 
nam <przy nich chętnie nasi 
starsi koledzy <>raz przyjaciele 
- zetempowcy ·i nauczyciele. 

Od zadowalającego przebiegu 
naszych obecnych wyborów w 
ognivi.iach i zastępach zal.efeć 
będą wyniki nadchodzących 
wyborów drużynowego i rady 
_d:r;u':liyn,y. 

ną naukę. Nikt w klasie z Jadzią na (DALSZY CIĄG) 
czele nie przypuszczał, że spodzie~ Czterdziestu nie trzeba! 

• kienkę, wzięła nie w)rsłaną depeszę 

A. GAJDAR 
i klucz i chciała uciekać. . 

wana ba.rdzo dobra ocena zamieni ' stanowczo zaprotestował Jerzy 
się na znak zapytania. osiemnaście daleko lepiej! Nie nale-

1 ży się niepokoić bez powodu, sio.-
Wielkie zdumienie ogarnęło kole- stra przyjedzie pewno 'rannym po-

ian ki. kiedy Jadzia po pięknie i gład ciągiem. 
ko wygłoszonych kilku zdaniach, Peron opustoszał. Jerzy wyjął 
nagle urwała i dalej nie potrafiła papierośnjcę, W tej chwili zbliżyli 

się do nich d~aj zadzierżysci chłop 
nic powiedzieć. cy i czekając · na ogień wydostali 

Co się stało? swoje papierosy. 
Jadzia jest " przecież pilną uczenni - Młodzieńcze! - rzekł Jerzy 

· N Przede wsz.ystkim trzeba uważnie oświetlając zapałką twarz starszego 
cą i uczy się każdej lekcji. a przeczytać. w podręczn'°"iką zadany chłopca .- nim poprosiłeś mnie o 
t„ lekc1·„ poświęciła też niemało · , l · ł b · "t ć · " " rozdział. Następnie zastanowić się ogien, na eza o Y się przyw1 a , ia 
trudu. aby ją opanować. d K ko że miałem honor poznać cię w 

nałeżycic na jego treścią. tóre parku, gdzie pracowicie wyłamy-
Ale ten trud Jadzi poszedł na cl · • d t · · - ·s e wy arzenta t a Y są na1wazme1 z ' wałeś deskę w nowym parkanie. 

marne - oznajmiła dziewczyl\kom które imjona historyczne należy za Nazywasz się Michał Kwakin. nie-
twychowawczyni ,_, bowiem niewła pamiętać? prawdaż? 

śdwie uczyła się zadanej lekcji. Przypomnij sobie, co nauczyciel Chłopiec sapnął. mruknął coś i 
Mechanicznie · po~tarzała z książki . i. _ . .. . . . cofl).ął się, a Jerzy zgasił zapałkę, 

mow11 na ostatmei lekCJt, 1ak ob1as ujął Olgę za łokieć i poprowadził 
jedno zdanie za drugim, a nie rozu niał zadane ćwiczenie. Odszukaj na ją do domu. 
miała kh sensu. Po prostu nie wie- mapie miasta, rzeki oraz miejsca- Gdy już się oddalili, drugi ~hlo-
działa, co czyta. wość, 0 których mówi historia. A pak .zatknął ?rudny papieros za 

I ł · . · ł . . d ucho 1 spytał niedbale: 
to sta 0 się przyczyną niepowo p"otem swo1m1 s o~ami opowie z C. . t k d . . 1 - oz o znowu za azno z1e1a. 

dzenia Jadzi. Początkowo powiedzia głośno to, co zostało ci w pamięci Tutejszy? 
la . parę zdaf1, a potem zgubiła wątek z nowej lekcji. - Tutejszy niechętnie bur-
nty.śli i na tym koniec. Bezmyślne 1 . . . • knął Kwakin. - To wujek Timki Aby ep1e1 zapam1ętac, na czym G . W t b t T· k 
obkuwanie lekc1·i zab ało Jadzi wiele . . . l k . · · araiewa. ar o Y ego im ·ę 

zakonczyła się ostatnia e CJa, 0 l przyłapać i sprać go porządnie. Po 
sił i uniemożliwiło dobrą ocenę. kich ważnych datach, nazwiskach, dobno dobrał sobie koleżków i zda 

. Tego dnia po lekcjach odbyło. się miejscowościach wspominało się na je się, że coś przeciw nam knują. 
w szóstej klasie zebranie, na którym lekcjach dobrze jest zaprowadzić W tej chwili obaj- przyjaciele zo­
dziew.częta postanowiły znaleźć spo sobie dl~ zapisywania tego wszyst- b~zyli: V: k0ńcu ?eronu .kolo l~t~r-
sób przeciw niewdzięcznemu i bez- . . 1 m dosto1nego. siwego iegomoscia, 

kiego oddzie ny zeszyt. który schodził ze stopni opierając 
pożytecznemu obkuwaniu, aby u- W nim będziesz notowała najważ się ciężko na lasce. Był to miejsco 
strzec się -takich niespodzianek, ja- niejsze fakty z opowiadań nauczy- wy lekarz. F. ~: Ko'.okolczyko.w. 
ka spotkała Jadzię. ciela i potrzebne urywki z przeczy Chł_opcy skocz~h za mm, pyta1ąc 

N _t.:_, • b ła też wycho- h k . . k siłosno, czy me ma zapałek. Ale 
a z~.1.ame przy Y tanyc siąze · wygląd ich i głosy wcale się nie po 

wawczynł 6-tej klasy. Ona to ~łaś~ Taki zeszyt jest niezawodnym i dobały temu panu, albowiem od-
nie l'Omogła dziewczętom .znaleźć zawsze będącym w pogotowiu po- ;v1·ócił się: pogroził im sę~rntą · 1aską 
dobr" metod<> naukł. "ki · ł i statecznie ruszył w swo1a· drogę. „ " mocni em w nauce, a zw aszcza ż . . d . 1· d : d 

, 1 • • ema me z ązy a na ac epeszy 
Kietły. zab~erasz się do odramania przy powtorkach i egzaminach. do ojca z dworca moskiewskiego, 

lekcji, przystąp najpierw do tych Wystarczy później powtórhie więc po opuszczeniu pociągu post;i 
przedmiotów, które wydają ci się przeczytać zadaną lekcję l dobrze nowiła odszukać pocztę: na ·miejscu. 

N kł d kl · _ , . . . . Idac przez stary park l zbierajac 
najuudniejsze. a przy a w asie z~pallllętac daty oraz m1e1scowosc1 liłio~e dzwonki, niepos·•rzeżenle 
6-tej, u Jadzi. najtrudniejszym. prz~d historyczne. Tak przygotowana lek wyszła na skrzyżowanie dwóc'1 

miotem dla dziewcząt jest historia. cja przyniesie ci pożytek i utrwali ulic ciągnących się wzdłuż ogro­
Od historii zaczynajr więc odrabiael się w pamięci. Nie spotka cię ta~a dów. Panująca w nich zupełna pust 
lekcje.· przvkro~ć jak Jadzię. ka i cisza świadczy)" wyraźnie, :że 

trafiła wcale nie tam, gdzie trzeba\ - No, widzisz, leżysz? Tak, dv­
W pobliżu jakaś mała, żwawa brze. Leź, piesku, leż. Dobry pie­

dzfewczynka głośno klnąc ciągnęła sek, dobry. Taki mądry i sympa· 
za rogi opierając:ą się kozę. tyczny.„ 

- Moja droga, po~iedz mi, pro· Ale załedwie ~nia dotknęła ręką 
;;ę,. gdzie tu poczta. - zawolała parapetu okna, gdy sympatyczny 

ema. . . _ J piesek zerwał się z tak groźnym 
. Adle . w te1 -Chwili khoza

1 
wyrwa.a warczeniem, że dziewczynka prze­

się zi:wczynce, mac nę a rogatym straszona ~skoczyła na kanapę, 
łbem i g~lopem pomknęła przez podwijając pod siebie nogi. 
park, a dziewczynka z lamentem po 
pędziła za nią. Żenia obejrzała się: 
wieczór się zbliżał, a wokoło ani 
żywego ducha. Pchnęła furtkę ma· 
łego ogródka, otaczającego szP.rą, 
piętrową willę i po ścieżce zbliżyła 
się do ganku. 

- Proszę mi powiedzieć -- nie 
otwierając drzwi, głośno, ale bar· 
dzo grzecznie spytała Żenia - jak 
mam st<!d dojść do poczty? 
Odpowiedziało jej milczenie. Po· 

stała chwilę niezdecydowana, wres:z 
cie otworzyła drzwi i przez kory­
tarz weszła do pokoju. Gospodarzy 
w domu nie było. Zażenowana od­
wróciła się chcąc wyjść, gdy ;-.vtem 
spod stołu wylazł ogromny jasnoru­
dy pies. Obejrzał dokładnie stropio­
ną dziewczynkę i, warcząc z cicha, 
położył się w poprzek jej drogi 
przed drzwiami. 

- Głupi! krzyknęła Żenia 
zasłaniając się rozc'zapier70ilymi 
palcami. - Nie jestem złodziejem, 
nic wam nie wzięłam. O, to jest 
klucz od naszego 11i.eszkania. a to 
depesza od tatusia. Mój tatuś jest 
dowódcą, rozumiesz? • 

Pies leżał bez ruchu i ani wark· 
nął. Żenia ostrożnie zaczęła się 
zbliżać do otwartego okna. wciąż 
zagadując psa. 

- To ekropne! - mówiła do 
psa bliska płaczu. - Masz przecie 
łapać zbójów i · szpiegów, a ja je­
stem porządnym człowiekiem. Tak! 
- pokazała mu język. - Durniu! 

Zenia położyła na stole klucz i 
depeszę. Nie było rady, trzeba cze­
kać na powrót gospodarzy. 

Minęła godzina„. druga„. ściem­
niło się. Przez otwarte okno dola­
tywały dalekie ~wizdki lokomotyw-, 
szczekanie psów, uderzanie • piłki 
volley bali, ktoś gdzieś ~rał na gi ·. 
tarze. Tylko tu, koło szarej willi, 
było cicho i głucho. 

Żenia położyła głowę na · wałh1 
kanapy i cichutko zapłakała. W r2sz 
cie, zmęczona, "snęła mocno. 

Obudziła się dopiero rankiem. 
Za oknem szumiały wspanial.e 

drzewa, opłukane przez deszcz. \V 
pobliżu skrzypiało studzienne lcoło. 
Gdzieś piłowano drzewo, ale tu w 
willi było po dawnemu cicho. · 

Pod głową Żeni leżała teraz skó­
rzana poduszka, nogi były przykry · 
te kocem. Psa na podłodze nie by­
ło. To znaczy, że ktoś tu wchodził 
w nocy. 

Że"lia zerwała się, odrzuciła z 
czoła . włosv. ~oorawił" T.roieta su· 

Wtem spostrzegła na stole kart· 
kę, na której niebieskim ołówkiem 
było napisane: „Dziewczynko, wy­
chodząc zatrzaśnij mocno drzwi!" 
- i podpis „Timur". 

Timur? Kto to Timur? T'tzeba by 
zobaczyć i podziękować temu czło­
;wiekowi. 

Zajrzała do sąsiedniego pokoju. 
Stało tam biurko, · a na · nim 
kałamarz, popielniczka, niewielkie 
lustro. Na prawo, obok auto­
mobilowych okularów, leżał stary, 
zniszczony n;_wolwer. O stół 
oparta była krzywa turecka 
szabla w zniszczonej odrapanej 
pochwie. żenia położyła klucz i 
depesz~ na stole, dotknęła szabli, 
wydobyła ją z pochwy r unosząc 
klingę nad głową spojrzała w lus­
tro. 

Widok był · rzeczywiście groźny. 
Gdyby tak sfotografować się, a po­
tem przynieść fotografię do s;zkoły! 
Mogłaby zbujać, że ojciec brał ją 
kiedyś . ze sobą na front .. Do lewej 
ręki można wziąć rewolwer. O, tak. 
Tak będzie jeszcze lepiej. Zmarsz­
czyfa br~i. jak mogła najgroźniej, 
zac~ęła usta i celując do lustra 
nacisnęła cyngiel. 

W pokoju rozległ się huk. Dyro 
przysłonił okna. Stojące lustro pa· 
dło · na popielniczkę. I ogłuszona 
Żenia zapominając o kluczu i depe• 
szy, wyleciała z pokoju jak z procy 
i popędziła, byle dalej od tego dziw 
nego i niebezpiecznego -domu. 

Jakimś sposobem znalazła się nad 
brzegiem rzeczki. Nie miała już ani 
kluda od mieszkania w Moskwie, 

. ani pokwitowania na depeszę, ani 
samej depeszy. Teraz trzeba będzie 
wszystkó opowiedzieć Oldze: i o 
psie, i . o noclegu w pustej willi, o 
tureckiej szabli, i nawet o wysti·za· 
le. żle! Gdyby tatuś tu był, ten by 
zrozumiał. Olga nie zr?zumie. Olga 
rozgniewa się, może się nawet roz­
płacze, a to jeszcze gorzej. Płat.::ać 
Żenia sama potrafi. A.le na widok 
łez Olgi zaw~ze miała ochotę ud~c 
na s1-p telegraficzny, . na wysokie 
drzewo albo na komin dachu. 

{D. c. n.) 



• 

Kronika Pabianic 

WAŻNIEJSZE TELEl'ONl': 
O - Straż Pożarna · 
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143 - Zarząd Miejski ZMP • 
213 - Telegraf 
~15 - Pogotowie PCK 

KINA: 
Kino POLO:i"IA - ·filn'I pródt.k 

eh węgierskiej pod tytułem „Plo· 
mienie". . ... . 

Kino ROBOTNIK - przedsta· 
·wienie zawieszone z powodu re­
montu kina. 

Redakcja ,.Glosu Pabianic" 
-- Armii Czer·wonej 19, obok 
PPK „Ruch". 

• 
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GŁOS PA.BTi6.NlC 

Pracowników Przemysłu Włókienniczego 

Nal.eży „ zmpbiUzow.ać ,,WSzystkie · siły 
Z ·obrad' Zw .. ·-zaw. Nasi korespond•nel piszą 

.W Brodni niszczeją 
cnni maszyny 

f . jr ~·:·do .... Wykonailia Planu Sześcioletniego 
Ęklpa. łącznośri miasta z wsią Pa.. 

bianickich Zakładów Pi·zemysłu Ba­
wełnianego będąca z wizytą u chł-o­
pów we w-si Brodnia w rozmowach 
z mieszkańcami tejże w!ti dowiedziala 
się. że w budynku, żnajdujacvm się Obr~du.i11ce w Pabianica~~ Ili. cym dalszy wzrost produkcji 

P lenunl. Zarządu Oddziału jest niedostateczne przest~zega­
Zwią?kU Włókniarzy po wysłu- nie ustawy o zabezpreczemu soc 
chaniu referatu wygłoszonego jalistycznej dyscypliny pracy 
przez przewodniczącego odd~ia- oraz niedo:;tateczna kontrola 
lu tow. Kruka oraz po szero~ przebiegu produkcji ze stro11y 
kiej dysku:sji i omówieni1,1 administracji i rady za,k.łado­
sptaw orga1~izacy)t?Y~h ::posta- wej. · 
11owiło zobowlązac cały ~kty~ Celem zlikwidowania dotych· 
zw. iązkowy do. pełnej reah~ac.} l ! czasowych braków i · niedoma­
zadań nakreślonych prr.ez V gań, a tym samynt zagwaranto­
.Plenum KC -Pa1~t.ii i· V Ple1~um · wania wykon~nia Planu. 6-let· 
. Centralnej R:ady Związków Za.- niego wszystk1ę grupy zvv1ązko· 
wódo\v~.ch. . 1 · • •• • we oraz rady zakładowe, P.~dle­

Otó jak się przed~ta\yra)ą naJ_ gające pabianickiemu ocldziało­
piloiejsze zadania,, ktory.ch re- wi związku zobowiązane są do 
alizac.ia spoczywac będzie na położenia jak najwięk:;izego na­
radach zakłado.wych i członkach · cisku na właśchve metody szko· 
grup związlfowych. . lenia i doszkalania zawodowe-

0 sprawnym reahzowamu go, na konsekweub1ą walkę o 
P lanu 6-letniego decyduj~ zlikwidO\vanie nadmiernych go­
wzrost wydajności pracy, obm dzin postojowych i nadliczbo­
żenie kosztó-\v własnych, szkole· wych. Należy zmobilizowaą 
nie ideologiczne i związkowe wszystkie siły do przeprowadze 
kadr. nia remontów maszy11, należy 

kowego jest 'vz01ożepię czujno- cy najlepszych przodowników i pod opie1'ą. Gminne.i- Spółdzic,tni „Sa 
ści klasow~j na ;wykrywanie, i racjonalizatorów. · Doceniająr mopomocy Chłops1dej" w Buczku, 
unieszkodliwianie ' wszelkiego wagę sprawności fizycznej znajdu,ią :;ie niewykonystane ma­
rodzaj u prób dywersji gospo- wszystkie ogniwa związkowe sz~·ny da\\·nej krochmalni. 

· · ' · t ' · h Po udanh1 się na miejsce stw:ier-darcz.eJ, .sabotazu i sw1adomego muszą s arac się o upowszec - dziliśmy, że w budynku, (którego 
niedbalstwa. nienie spo1•tu. dach wymaga znacznej naprawy) 

'\V trosce o zdrowie człowieka Cały aktyw związkowy zobo· zna.iduje r.ię wiele cennych maszyn 
pracy i poprawę' "\Varunków wiązany jest do clopilnowywa- Jak: prądnica. dwie masi:yny paro­
pracy wszystkie rady zakłado· nia, aby narady wytwórcze od· we, wyciskaczka rlo kartofli, sita, 
we i grupy związkowe winny przełączniki, wanny, kadzie, rury, 
czuwać nad racjonalnym i celo- bywały się we ws·zystkich za- wiaderka ol'az wiele innych ceru1ych 
w:v.-m wykorzystaniem fundu-, kładach systematycznie oraz. urzadzeń któ1·e zamhst być wykl:lrzy 

ab Pocie narad n. tylko urzą-dzeń, kto"1·e zamiast ,,,.,:ó wyko-szów na zabezpieczenie higieny Y zas ie „..,. · c1 · · d k rzystane do produkcj,i., ni$zczeją bez 
l. bezpieczeństwa pracy J. ak rów omaw1ano zaga mema pro u ~ 

I d · użytecznie. 
nież nad racjonalnym wykorzy- cyjne, ale i kontro owano po eJ PZGS w Łasku winien maszyny te, 
staniem funduszów w akcji soc- rnowane uchwały. W walce o re ·o ile uie będą wykorzystanie w Brod 
jalnej, w szczególności na odcin- alizację Planu 6-letniego wszysf, ni, przewieźć · do jednej z pi·zetwór­
ku żłobków, PL'zeds7.koli, stacji kie ogniwa związkowe winny ni PZGS. w której znajdą one właś 
opieki nad matką i dzieckiem wnikliwie i głęboko przeanali- ciwe zastosowanie, 
oraz wczasów pracowniczych zować dotychczasowy styl pra- Pabia~icg~r1i~B 
i dziecięcych. cy. Od re.dake.ii. . Dziwne jest, że 
Należy ożywić pracę świetlic Realizując uchwały V Ple- PZGS w Łasku nie zaintereso~ały 

pogadai1kami i odczytami na te- num KC Partii i V Plenum się dot~'chczas pozostającymi w ;ero 
mat postępu nowej techniki i CRZZ włókniarze pabianicc" dni maszynami, które z~!l'ia~t być 
osiągnięć produkcyjnych. P1"Żed przyczynią się do szybszej rea- wykorzy_stane '!"' produkc~1, lllS?CZf!· 
świellicami zakładowymi stoi lizacj.i P. !anu 6-letniego umoc-1~ą. b;zuzytecznie. ?cz.ekuJcm:y. wyJa 
- d· · 1 · · " · -1 · .' . · '. . . smen w tej sprawte od Powiatowe.-
t.8 . a!Jie popu a~~ zowama osią mema p~tęg1 gospo~a1 czeJ i go Zwi8 zku Gminnych Spółdzielni 
g111ęc produkcyJnych, metod pn polityczne.i obozu pokoJU. . „Samopomoc Chłopska' 'w Łasku. 

Brak ·· dokumentacji iechniCznej 

Hamuje przekraczanie pla- również dopilnować, aby w jak 
nów produkcyjnych .zakład~w najkrótszym czasie uregulowa­
przernrsłu włókienniczego me· ile zostały obroty maszyn. 
wykonywanie baz akordowych. Dyrei:5:c.ie i rady zakładowe 
W zakładach Zelo-wskich i Bel- muszą przez systematyczną 
chatow~kich. od~ctck pracowni- pracę wychowawczą zahamo­
ków nie wvkonujacych baz się- wać płynność kadr i doprO\\'a­
ga QO proc.· Pow~żn.ym brakiem dzić do zupełnej ti.kwidac.ii nie­
iesl nadal 1iadmierna ilość go- usprawiedliwioną absencję . 

Tel, redakcji Nr 315. Redak- dzin nadliczbowych i postojo- Głównym orężem -o wzrost wy· 
cja czy1ina codziennie w godzi· wych, nieuregulowana sprawa dajności pracy jest masowy 
nach od 9 do 11, opl'~~z środy. obrotów maszyn, niedostate~z- udział załogi we współzawod-

Sprawami administracji i kol na konserwacja parku maszy- nictwie pracy w ruchu racjo­
j>nrtażu zajmuje się nadal ro?:: nowego oraz brak planowych nalizatOJ'fłkim i nowatori>kim. 
dzielnia PPK „Ruch", ul. Arrrt11 r~l'ńontów. Przez !-lzeroką popularyzację no 
Czerwonej 19, tel. Nr 287. Ró.wnież czynnikiem, hamują wych form współzawodnictwa 
--------------------------- pracv należy mobilizcnva·ć cale 

utrudnia w yko nanie pianu remontów 
Według opracowanych .przez Pre-, Mieji;kie PrzE!dsiębiorstwo Remon 

zydium Miejskiej Rady Narodowej towo-Bud.owlane powołane do życia 
w Pabianicach planów, Miejskie przez Prezydium MRN w lutym br. 
Przedsiębiorstwo Remontowo-Budo- nie sprostało postawionym przed 
wlane .nialo wyremontować w cią- nim zadaniom. Dysponując sumą 
gu bieżącego roku 169 domów miesz lOt..850 tys. złotych na przeprowadze 
kalnych. Zagadnienie remontów ka- nit:: najkonieczniejszych remontów, 
pitalnych domów mieszkalnych ma 1<um tych nie wykorzystało ponieważ 
dla Pabianic -0gromne znaczenie. brak było ludzi do pracy, w szcze­
Szybki rozwój zakładów przemysto- gólności zaś techników. Brak było 
wych na terenie miasta. a co za tym również potrz;ebnych mRteriałów bu 
idzie zwiększenie stanu zati:udnie- dowlanych jak wapno, cegły, cement, 
nia w tych zakładach wysuwa ko- papa, smoła i drzewo. 

rownict"\vo Miejskiego Przedsiębior~ 
stwa Remontowo-Budowlanego prze 
widuje wyremontowanie 70,6 proc. 
domów objętych planem remontu. 

załogi do walki o jakość produ-

PabiaOiCZ80 i8 czekają na imprezy ,,Artosu' :~~~ieo oW~~~d~~.~~kó:pr~~:g~~~ 
d '''ych: N a naradach wytwór· 

Do wyremontowania przewidzia­
nych planem domów w krótszym ter 
minie przyczynić się może uspraw­
nieni.e pracy przy przygotowywaniu 
i opracowywaniu koszt-0rys6w, do­
kumentacji technicznej oraz harmo 
nogramów pracy. W tym celu Miej­
skie Przedsiębiorstwo Remontowo­
Budowlane musi otrzymać pomoc 
ze strony techników, zatrudnionych 
w pabianickich zakładach przemy­
słowYch, którzy poza swymi zajęcia 
mi mogliby poświęcić kilka godzin 
na pomoc dla MPRB przy przygoto 
waniu d-okumentacji technicz11ej. 

Do niedawna pabianicka pla­
cówka „Artosu" urządzała dość 

często imprezy artystyczne dla 
świata pracy nasze~o miasta. Mie 
liśmy już możność kilkakrotnie 
oglądać_ .haprawdę wartośt!iowe i 
foteresujące, postawione ·na dość 
wysokim poziomie prźedstawienia. 
Organizowane przez „Artos" im­
prezy otjbywały się przy szczel­
nie wypełnionej ..sali. Taki stan 

·rzeczy istni.al do czerwca br. W 
okresie letnim „Artes" nie urzą­
dził ani jednej imprezy. W sier~ 
pniu mieliśmy okazję obejrzenia 

„Letnich humorów". Była to je Y czych należy omawiać wyniki 
na impreza. jaką w iym czasie uzyskiwane przez naj lepszych 
„Artos" " zorganizował dla Pabia- przodowników pracy rac.i onali-
nk zatorów i nowatorów .. , 

nieczn-0ść dostarczeni~ _Q_"liesz:kań r:a Dotychczas wykonano zaledwie 
pływającym do Pab1a~1c robotni• około 55 proc. Żaplanowanych re­
kom. montów. Nie wykonano również zobo 

Pabianice nie posiadają teatru, W walce o realizację Planu 
zaś jedno z dwóch istniejących 6-letniego. wszystkie ogniwa Nowe spółdzielnie 
kin 0d dłuższego czasu jest me- J związkowe winny wytężyć swe 
czynne z powodu remontu. Zna- siły, nby w jak najkrótszym• rzemieślnicze 
czna odległość i niewygodna ko- cza.<:ie doprowadzić . jego zada­
munikacja -pozbawia ' -pabianiczan nia _,.do świadomości każdego 
moi!liwośd korzystania z teatru i włókniarza •. Pla·n 6-letni jest 
imprez artystycznych w Łodzi. planem generalne.i ofensywy na 

Pabianicka delegatura „Artosu" \\'S~ystkie istniejące .ief!zcze po­
winna przystąpic w jak najkrót- zostałości ustroju kapita1ist~'CZ­
szym czasie do wznowienia im- nego. W związku z tym obowiąz 
prez. kiem każdeg_o aktywii:it~T związ-

Ruch spółdzielczości pracy 
ogarnia coraz liciniejsie siere· 
gi rzemieślników w ok·r~g.u łódz 
kim. 

Zagadnienie wykonania planu re­
montów budynków mieszkalnych na 
terenie Pabianic jest sprawą niez­
miernie pilną -i dla . je40 wykonania 
muszą oyć wykorzystane wszelkie 
mużltwości". 

Złóż oliarę 
na 

Wi~rni uwagi ~la u~olenia iawo~owe10 w lelow~~i[~ l r ~ 

wiązań, jakie pracownicy MPRB 
podjęli dla uczczenia 6 rocznicy Ma 
nifeslu PKWN. które mówiły o ,wy 
reinontowano do dnia 22 lipca 75 
proc. domów przey.ridzianych pla­
nem do remol!tów. Wykonano w tym 
terminie zaledwie w 41,6 pr.oc. planu. 
remontów. Przcszk-0dą w wykonaniu­
zobe'\viązań był brak dokumentacji 
technicznej i rozrzu<:enie remonto­
wanych domów po całym mieście, co 
w znacznej mierze utrudniało tran· 
sport -materiałów budowlanych. Do 
niewykonani'1 planów przyczynił się 
również w Joważnym stopniu. brak I 
kosztorysów i hq.rmonogramów. Mi­
mo tych powamych trudności kie- odbudowę Warszawy· 

W ostatnim czasie zostały 
zorganizowane dwie. nowe spół­
dzielnie - kuśn ierzy . :w Lodzi. i 
stolarzy w Lowiczu. Obie te pla 
cówki opierają swą działalność 
na tzw. transakcjach wiąza· 
nych, w ramach któv.rch wyko­
nują. one zamówienia dla insty Ze spo,,.tu . 
tucj1 państwowych i , spółaziel-

S k ' o . . li „Plan 6-letni, którego olbrzymie i porywające, złożone i wielo­
stronne zadania zobrazował w ~wym re!E>rtllcil> tow. Minc zmusza .nas 
do skupienia szczególnej uwagi n.a zagadnieniach związanyc:h % przy~ 
qotowaniem kadr zdolnych w pełni zabupietzyć wykonanie tych i:a­
dań". · 

u ·cesv ,, gn1wa· ''' akfji szkolenia zawodowego. czvch. 
. · Zag\łdrtienie kadr, którego właś ·Niezależnie od -tego spółdziel-
ciwe ~roz\\:iązanie jest jec'nym z nie przyjmują indywidualne za· 
podstawowych warunków wykona mówienia od członków związ- W ubiegłą . sobote odbyły się wa". Pabianiczanie na tle swoich 
nia.Planu 6-letniego, nie możę być ków zawodowych. w Piotrkowie finałowe rozgrywki przeciwników . wypadli zupeh:Ue 

(Z referatu to\>:, No~aka wygłoszonego na V Plenum KomltHu 
Centralnego PZPR). 

tra~lbwanę po macoszemu, jak W ·chwili obecnej 'istnieje na w siatkówkę ó mistriostwo . kół dobrze, w ostatecznej klasyfikacji · 
sie; dotychczas dzieje w Zelow- terenie okręgu łódzkiego 30 i klubów sportowych zrzeszema zajęli oni trzecie miejsce ustępu · 
skich Zakładach Przemysłu. Ba· rzemieślniczych spółdzielni pra- .,Ogniwa" w ok1·ęgu ' łódzkim. Do jąc jedynie „Ogniwu" z Piotrkowa A nalizując prac~ referatu stkole 

nia zawodowego w Zelowskich 
Zakładach Przemysłu Bawełnianego 
:o:twierdzić należy. ż~ referat ten 
11ie spełnia zadai1 na nim ciążących. 
Tak ważne zagadnienie, jak szkole 
nie i doszkalanie przywarsztatowe 
robotników zatrudnionych bezpo­
~rednio przy .produkcji zostało w 
Zelowskich Zakladach potraktowa~ 
ne po macoszemu. W Zelowskich 
ZPB nie zrozumiano dotychczas, 
że bez µodniesienia lnvalifikacji . za­
wodowych pracowników ni~ mo:ić 
być mowy o wykonywaniu plan6w 
produkcyjnych zarówno pod W<Hlę· 
dem ilości jak i jakości wyproduko 
'!Vanych tkanin. W Zelowskich 
ZPB znajduje się jeszcze poważny 
odsetek robotników nic wykont1ją· 
cych swych baz akordowych, pro· 
dukuj(';cych zbyt wielką ilość bra~ 
}ów, 

W początku roku bieżącego zor­
ganizowano trzymiesięczny kur~ dra 
mistrzów i podmistrzów tkac1<ich. 
Na kurs ten zapisano 50 robotnf­
ków. Kurs zaś ukończyło zaledwie 
20 słuchaczy. z ogólnym wynikiem 
dost-atecznym. jedynie 1 słuchaczy 
ukończyło kurs z wynikiem bardw 
dobrym . . Przeglądajac dziennik kur 
su widzimy, że na lc.ażdym wyUa­
dzie około 60 procent słuchaczy by 
ło nieobecnych. Przyczyn słabej fre 
kwencji na wykładach oraz niedo~ 
statecznych wyników kursu szu1·ać 
należy w nieodpowiednim doborze 
kandydatów. Wysunął ich kierow· 
nik personalnv nie porozumie­
wają~ się w tej sprawie z radą 
zakładową oraz podstawową organi 
zacją partyjną. Z ka11dydatami na 
kurs nie przeprowadzono rozmów. 
nie wyjaśniono im jak doniosłe zna 
czenie ma szkolenie zawodowe. 

Dalsze i '['IJ7 ' :"" ' " n r n v T1i~nn\"Off?.or>ia 

wiobsenkncgo .ku.krsu dszukać należy l 'wełnianeg'o': · · cy, 7,aś do końca br. liczba ich finału zakwalifikowali się rów- i „Ogniwu" z Łodzi. 
w ra u opie ·i na nim ze strony Pódstawowa organizacja party, ma wzrosnąć do 50. nież siatkarze pabianickiego „Ogni „Ogniwo" pabianickie grało w 
organizacji podstawowej i rady !za- na nie może zapominać o konie 
kłodowej. cznosc1 realizacji uch\'\1ał IV i V składzie: Arnold, Ogrodnik, Łyż 

w Zelowskich ZPB odbywa się Plenum KC oraz Biura Organiza Sukcesy produkcy1·ne nrup plantatorów ,- hodowco· w ko.wski, Stanisławs~i i Szwajkaj także doszkalanie przywarsztato- cyjnego KC • PZPR :Należy zrewl , . 6 . zer. · 
we, prowadzone przez specjalnych dować ?ot~chczasowy. stosunek do W województwie - łódzkim W niedzielę na boisJ<;u ZKS 
instrukto-rów. Szkoleniem przy- zagadµ1ema szkolenia zawodowe-, . „Ogniwa" odbyły się zawody pił-
warsztat.owym objęte są 33 grupy gc. przeanali~o~ać j~go ~otyc~-. Chłopi woj~w~dzt~a łódzkiego Dzięki stosowaniu racjonalnego karskie o mistrzostwo Klasy C 
tkaczy pracujących na krosnach. ·czasowe wyniki, wyc1ągnąc wmo masowo orgamzu1ą się w grupach żywienia i pielęgnacji krów. grupy Łódzkiego Okręgowego Związku 
r .właśnie · tą formą szkolenia win .ski . które winny stać się wytycz hodowców i plantatorów. Obecnie hodo;wców bydła z Krasówki · i Bia Piłki Nożnej mię\)zy drużynami 
ny się najbardziej za,interesować nymi w dalszej pracy szkoleni o.:. ,województwo łódzkie . posiada 9.200 łynina pow. skierniewickiego pod- pabianickiego „Ogniwa" i „Włó- · 
rada zakładowa i otganizacja par ,,„ej._ Podstawowa organizacja par takich grup. podczas gdy w roku u- niosły mleczność krów o 22 proc. kniarza" .z Zelowa. Po wyrówna 
tyjna. . tyjna w Żelowskich Zakładach biegłym było ich około 2.800. W Wśród współzawodniczących ze~ nej grze zakończyły się one zwy-

W Zelowskich ZPB odsetek Przemysłu Bawełnianego mu.si grupach producentów .zrzeszonych społów wyróżnia się również gr.upa cięstwem drużyny „Ogniwa" w 
pracowników nie wykonującycfl. zroŻumieć, że od podniesienia jest już przeszło 122.00(J' chłopów. hodowczyń drobiu z Głuchowa, po stosunku 2:1 (2 :1). . 
swych baz akoi-dowych jest ~ar- .kwaiifikacji zawodowych pracow Liczba ta stale wzr<!iSta. wiatu skierniewickiego, która wyko l Bramki dla „Ogniwa" strzelił 
dzo wy.soki, wynosi s.ż 45 procent. nikóV.1 zależy podniesienie możli- Kierownicze funkcje w grupach nała plan dostaw jaj do gminnej Alwasiak II dla „Włókniarza" -
Tymczasem i tej formie szkolenia wo~ci prodi.1kcyjnych zakładu, po producentów obejmują. często ko- spóldzidni w 110 procentach. Kędzierski. (Ka) . 
nie poświęcono zbyt wiele uwagi, prawa fako5ci produkowanyc)1 b)ety. Ostatnio około 600 kobiet 
nie otoczono jej należytą opieką, tkanin oraz zwiększenie wydaj- wiejskich, po odbyciu przeszkolenia 
n.le analizowano wyników <loszka ndc.i pracy. Kursy szkolenia za na specjalnych kursach, zorgani;zo~ 
lania przywarsztatowego, nie 'YY wodowego i szkolenie prz~war- wanych przez Związek Samopomo 
ciągano praktyczny.eh wnioskó..y sztatowe musi być przez organi- cy Chłopskiej, zostało kierownikami 
na przyszło-9ć. zację partyjną Zelowskich ZPB" grup hodowców i plantatorów. 

Referat szkolenia . zaw.?dowcgo kontrolowane i otoczone należytą Stałe ·przekraczanie przez p"szcze 
Z~lowsk'.ch ~PB proJektuJe zor,ga opieką. . gólne grupy. nakN!ślonych planów 
mzowame kilku dalszych kursow produkcyjnych jest wynikiem szero 
dla majstró."''• ~alowych, tka.czy 

1 

P.Ot ępiOR'lf:I ko stosowanego współzawodnict:wa. 
01 az rachm1strzow. ?d właściwe . , M. in. grupa hodowców trzody 
g~ doboru kandydatow, frekw~n agres1ą amerykanską na Koreą chlewnej w Rąbieniu, pow. lód::kie 
CJl i:ia wykladach, P~~ocy udzie . , . . go w ciągu ostatnich trzech kwar­
lone] słuchaczom zalezec będą wy . D~1a 22 wr:iesma br. o~bylo się z~ tałów, dostarczyta do gminnej spół 
niki :nauczania bi·anie kola z:MP przy Licemn Che- d 'el i 40 t ik · kt ' h ól 

Szkoleniem ~awodowYm w Ze- mi.c~nym w Pabianicach. Zebrani po z1 n uckzn owł, 5 o20ry0ck og 
· . · . , · . wvsłuchaniu referatu na temat „Ko- na waga prze roczy a . - g, za 

1~'"'.sktch. ZP~ nalez~ .ob3ąc row- r~a w walce 0 wobość i pokój" - miast przewidzianych planem 30 
ni ez ·kobiety 1 młodz1ez. przyjęli jedm>glośnie l'ezolucJę, która tuczników, o łącznej wadze 3.600 

W Zelowskich Zakładach Prze· brzmi. · kg. ' 
mysłu Bawelnianego sa dobre wa \'i'obec brutalnej · napaści imperia­
runki dla. przeprowadzenia kur- listów amer~1kańl<kich, ~a walc~lfrcą o 
sów szkolenia zawodowego, któ- swe, prawa. c!o w_olnosc1 ~udn?sc , ko­
rych dotychczas nie 'vykorzystano rean~ką. -: P;Ot~piamy zbi o~n1c.z~ • na 

ł · "'-kł d · db pad 1mpenahstow amerykansk1ch na 
w pe m. v;s. a .Y .m?gą. się!; y- Koreę. Przesyłam~· ~or~ce pozd1·0-
wać w duze.i sah sw1cthcy 1..ZPB, '':ieni~, bohatC't'Sko walczące.i ludności 
wykładowców nie brak. Personel kol'eańakirj, życząc je.i zw~·c:ięstwa. 
techniczny Zelowskich ZPB wi- ~lech żvJe · walcząca młodzież Ko­
nien bvć \v oełni wvkorzvstanY rei! L: C. 

OJ;łoszenia drobne 

ZGINĘŁA leg fabryczna 
· PZPB. Werfel Daniela, 
Pabianice, ul. Partyzanc 
ka 113. · gt; 

Spółdzie lczość wieiska zaopatruje chłopów 
w coraz większe ilości odzieży i artykułów 

gospodars~wa domowego .· 
Stały wzrost produkcji przemysło zwiększają się z kaźdym ltwartalem. 

wej pozwala na coraz lepsze zaopa Np. w trzecim kwartale br. wartość. 
trzenie wsi ~v artykuły przemyslo~ odzieży, dostarczonej wsi, :wzrosła 
we. Toteż pr:ez aparat handlo".NY o 48 procent w porównaniu do I 
spółdzielczości samopomocowej pły kwartału br. Dostawy okryć mę­
nie na wieś coraz większa masa to~ skich wzrosły o 150 procent, ubio­
warów i w coraz bogatszym asor- rów męskich o 34 procent, okryc 
tymencie dostosowanym do potr2eb damskich o 156 procent, okryć i u­
wsi. biorów dla młodzieźy b '45 procent,. 

W bieżącym roku poza wieloma odzieżY, dziecinnej o 96 procent. 
gatunkami towarów przemysłowych, oraz bielizny m~skiej i chłopięcej o . 
gminne spółdzielnie wydatnie zwięk 75 procent. . . 
szyły zaopatrzenie ludności wiej- Je%elł chodzi o wzrost zao~?Łrze 
skiej w odzież oraz artykuły gospo nia ludności wiejskiej w artykuły 
darst~a domowego. gospodarstwa domowego, to w · tym 

Szc::ególnie wydatnie wzrosło za I roku Jlrzede wszystkim zwjększono 
opatrzenie chłopów w gotową o- o 129,1 procent · dostawy artyku­
dzie.c, której dostarczono kilki't razy łów szklanych użytku domowem~ 
więcej, niż w roku ubiegłym. Dosta oraz ?.7 procent y.ry.robów cerami~z 
wv odzieżv dla lurlnnkl wiPiskiei nvch. 
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Gdańsk zwycięża w punktacji druż·ynowej 
Antkiewicz potwierdza swą wysoką formę w walce z Marcinkowskim 

Co pisała praso łódzka w dn. 26 wrześnio 1930 r .. · Drugi dzień jubileuszowego turnieju ŁOZB otworzyła uroczysta 
akademia w sali teatru „Melodram". gdzie zasłużonym działaczom 
związkowym i zawodnikom wręczone zost?-ły pamiątkowe żetony. 

(Gdańsk) i dopiero w ostatnim star- Kolejn<>ŚĆ miejsc poszczególn1eh 
ciu zapewnił sobie zdecydowalllł prze zawodników według wag - musza: 
wagę, a tym samym i zwycięstwo. Anielak, Justka, Woźni111k, Zadora, 

„PROSZĘ O POWIĘKSZENIE 
WYROKU!". 

W dniu wca:orajszym Sąd Okrę· 
gowy w Łodci roz;patrywal sprawę 
ki:llmnasbll beiirobotnych łód.z.kich, 
któ!f:Y „w oszukańczy sposób usi­
łowili pnzedłużyć czas pobierania 
zasiłków". &eściu b'ezrobotnycb 
skarzano na diwutygodniowy areszt. 
BelJI'Obotni wyraa:ili sądowi podzię­
kowanie za „dach nad głową i łyż­
kę strawy", które mają rzapewnione 
przynajmniej na diwa tygodnie. Nie 
iaki Jan Kożuch i Adam Gajz.ler 
prosili sąd „o powiększenie wyro­
ku". 

DO CZEGO PROWADZĄ 
„POZYCZKI" AMERYKAN'SKIE 
Ogólna SUQl'la pożyczek zagranicz­

ny~, z:aci11gniętych prrz;ez Polskę w 
ciągu drz.iesięc.iu lat niepodległości­
wynosi 473 miliooy dolarów. W o­
sitatnim. czasie na zapłacenie samych 
procentów od tych pożyetzek pa11· 
stwo musiało zaciągać nowe pożycz 
ki, po k:i!Lkanaście milionów dol-a­
rów rocznie. 

ROBOTNICY KANALIZACYJNI 
NA BRU~! 

1.385 robotników kanalizacyjnych, 
zatrudnionych przez rz;aitt:ąd miejski 
w Łodzi - otrzymało wymówienia 

Walki rozpoczęły się o godzinie 16, przy równie szczelnie, 
l wczoraj zapełnionej widowni. 

jak Wyniki techniczne drugiego dnia kogucia: Kxuża, Fryclxych. &a.liński, 
turnieju: Lidke, piórkowa: Su~ko, Strenk, So-

waga musza - Zadora (Śląsk) czewiński, Kowalski, lekka: Antkie­
przegrał z ' Woźniakiem (Poznań), a wicz, Marcinkowski, Kempa, Guze­
Anielak wypunktował Justkę, waga wicz, półśrednia: Chychła, .Ponanta, 
kogucia - Szaliński (Łódź) wygrał Nagajski, Cisłowski, średnia: Olejnik, 
z Lidkem (Poznań), a Kruża (Gd.) Musiał, Sznajder, Wiśniewski, pół· 
z Frydrychem (Śląsk), waga piórko- ciężka: Grzelak, Nowara, Wieczorek, 

OCENA DRUŻYN 

pracy. Robotnicy czynią starania ce Najsilniejszą z czterech biorą-
cych udział w zawodach drużyn 

Iem otrrzymania izasiłków w okre· okazała się ósemka gdańska - uwi 
sie ri:imowym. Niestety, większa d .1 . t · · t · 
część ludzi rrie pl"lepracowala o~o oczni 0 .się 0 p~z zr~sz ą w pierw 
wiedniej ilości ty"odni koniecz,nych s~y:U dniu turmei~.- 1 .ona. tez ZwY 
dla otf'lymani rz;;pom~<Ti. I c1ę7;yła v; punkta.c11 O!!;olneJ,. z~oby-

a „. waiąc az trzy pierwsze m1e1sca 1 
TRANSPORTY SAMOBÓJCÓW ?wa drugie.. Na~tępne miejsce za_-

DO WARSZAWY Jęły w koleinośc! zespały - Łodzi. 

Wydział anatomic~ny Uniwersy­
tetu Warsozawskiego zwrócił się do 
władrz miejskich w Łodzi w spra­
wie dostarceania dla celów doświad 
czalnych zwłok samobójców rz: łódz­
kiego prosektorium .. 

Wystąpienie Uniwersytetu War­
szawskiego zostało prrz;ez magistra•t 
łódz,ki załatwione przychylnie. 

Jak się okazuje - Łódź prrz:oduje 
w Polsce pod względem ilości samo 
bójstw, popełnianych na tle ogólne­
go kr~ysu. („Głos Poranny"). 

śląska I Poznama. 
Oceniaj(lc z perspektYWY dwu dni 

noszczególne zespoły trzeba stwie:; 
dZ'ić, że zwycięstwo gdanszczan 
iest zupełnie zasłużone, stanowią 
bov.riem oni zespół bardzo wvrów­
nany. a obok asów iak Antkie\vicz. 
Chychfa czy Kruża mają zawodni­
ków rokujących jak najlepsze na­
dzieje na przyszłość. 

kowej jego odporności na ciosy na­
leży zawdzięczać, że nie zapoznał 
się z matą. 
Walkę wygrywa zdecydowanie 

wa - Kowalski (Łódź) przegrywa Listewski, ciężka: Jaskóła, Jędrzyk, 
ANIELAK NIE ZAWODZI z Soczewińskim (Gdańsk), a Suszko! Glonka, Pietrzykowski. · 

na punkty Antkiewicz: 

Anielak nie zawiódł i w drugim (ślask) ze Strenkiem (Poznań), wa­
di:iiu turnieju wygrywając po ład- ga iekka - Guzewicz (Poznań) wy 
nęj walce na punkty z Justką punktowany został przez Kempę 
(Gdaiisk). w pierwszym starciu (śląsk), Marcinkowski przegrał z 
Anielak wda.ie się niepotrzebnie w Antkiewiczem, waga półśrednia -
bi.iatykę z silniejszym od niego fi- Chychła (Gdańsk) wygrywa przez 
zycznie gdańszczaninem i ta runda t. k. o. z Ponantą (Śląsk), a N:agaj. 
jest wyrównana. Druga i trzecia ski (Łódź) walkowerem z C1słow­
mija pod zn.akiem przewagi Anie- skim (Poznań), waga średnia -
laka i jemu też sędziowie przyzna- Sznajder (śląsk) wy1>unktował Wlś­
ją jednogłośnie zwycięstwo. niewskiego (Poznań), Olejnik Musia 

Z pozostałych spotka11 na uwagę ła (Gdańsk), waga półciężka -No. 
zasługuje walka Nowary z Grzela- wara przegrał na punkty z Grzela­
kiem w wadze półciężkiej, gdzie zwy kiem (Poznań), a Wieczorek (Łódź) 
cięstwo, naszym zdaniem, niesłusz- wypunktował Listewskiego (Gdańsk), 
nię przyznane zostało 1·cprezentanto- w wadzie cJężkiej Glo~ka (Gdańsk) 
wi Poznania. · wygrał z P1etrzykowsk11u (Śląsk), a 

91ejnik miał trudną przepra.wę z I Jędrzyk (Poznai1) przegrał na punk· 
ambitnym i agresywnym Musiałem ty z .Taskółą (Łódź). 

Wyniki ligowe 
Gwardia - Zwi1p:kowiec KrakO.it· 2:1. 
Kolejarz Warszawa - Kolejarz Poi 

nań 1 :3. 
Związkowiec Poznań - LKS Włók· 

niarz 4:1. , 
Górnik Bytom - Unia· 2:3. 

TABELA LIGOWA 
Gwardia Kraków 19 29 
CJma Chorzów 16 24 
Kolejarz Poznań 19 22 
Związkowiec Kraków 17 .W 
Górnik Radlin 18 19 
CWKS War6tawa 17 17 
Ogniwo Kraków 17 17 
Kclejarz Warszawa 18 16 

46:15 
37:18. 

TEATRY 

Jeżeli chodzi o nasza reprevmta­
cję, to nie zawiodła ona pokłada­
nych w niej nadziel. c:i:ego najlep­
szym dowodem, że zdystansowała 
zespoły ~llaska i Poznania, a le nie 
trzeba również zapominać. iż obok 
punktów pewnych (Anielak, Olej­
nik, Jaskóła czy nawet Marcinkow 
ski} posiadamy i bardzo słabe (wa­
gi kogucia i piórkowa), a i prze­
ciętna wieku 7.Rwodnika jest u 
nai; chyba najWYźsza. 

Łodzianie zwyei~żają 
Górnik Bytom 19 15 
Budowlani Chorzów 17 14 
LKS Włókniarz 18 13 
Związkowiec Poznań 19 8 

. 43;35 
31:19 
28:24 
35:3U 
23:22 
!!9:41 
29:58 
2il:23 
26:41 
16:42 

PA*S'l'WOWY I . l'EA'l'R ,.AKLEKlN" 
TEATR lM. dTEFA!'llA JARACZA . Wtorek, dnia 26 września :!.9150 r„ 

. (ul. Ja.racza 27) I godz. 17, widowi&ko pt. „Sambo 
Dzaś, o godz. 19.15, „Spr!l:w~ Pa~vła lew". Kasa czynna od godz. 10. 

EsM.erag.a." A. Get"gely. Zmzki wazne. 

w zawodach jubileuszowy'ch PZ Kol. 
W dniu onegdaj~zym na torze w He 

lenowie odbyłv się zawody kolarslde 
o puchar jubileuszowy Polskiego 

PAŃS'!'WOWX . 
TEATR POWSZECHNY 

Slązacy zaprezentowali sie do­
brze pod względem kondycybym, 
b-rak im jeszcze jednak techniki. · 

'l'EA'l'H LETNI „OSA'· Ósemka poznańska to sami mło-
(ul. Piotrkowska 9\, tel. 272-70) dzi chłopcy robiący wyraź• 

Związku Kolarskiego. 

wyściqowych pierwszą lokatę zdobył 
Ulik z Łodzi przed Ozorkiewiczem 
(Szczecin), Melonem (Warszawa), 
Szcześniakiem (Łódź), Klabeckim i· 
Tarczem (Szczecin), Jurkiem (War­
szawa), Wejkszą (Szczecin), Skąpski­
mi. Perlińskim (Łódź), Stańc:r.ykiem i 
Więckowskim (Warszawa). 

ul. Obrońców Stalingradu 21, 
tel. 150-36 

Codziennde o godz. lll.15 .<o:-ned1a 
AI. Fredry „Wielki człowiek do ma­
fych intetresów", 

Kasa czvnna od crodz. 10 do 13 i 
o<l 16. Bilety sprzedane. 

PANSTWOWY TEATR NOWY 
(ut Daszyńskiego 34. tel 181-Sł) 

Teatr nieczynny. 

Godz. 19.30 „śluby murarskie" czy. 
li wodewil warszawski Gozdawy i 
Stępnia. 

l'EATR KOMEDU M,UZYCZNEJ 
,.LUTNIA" 

Ostatnie dni! Wtorek, dn. 26. IX,, 
o godz. 19.J.5. „Córka pani f'\ngot" 
Zniżki waż,ne. 

TEATR ,,PINOKIO" 
Wtorek, dn. 26 WTześnia 1950 r„ PAŃS'i'WOWY L'EA'l'.R żYUUW:SKl 

tieatr nieczynny - wyjM<i zespołu (JaTacza 2) 
na. ś~sk. Dziś teatr nieczynny. 

• • KINA 
ADRIA dla młodzieży (Stalina l) 

„Urwis Gawrocbe" dod. „Jedna z 
wielu" godz. 16, 18, 29. 

(Dla dzieci powyżej lat 8). 
BAŁTYK (Narutowicza 20) 

„Orzeł Kauka.zu". II seria, dod. 
„Wielki Budowniczy Matwó.ej Koza 
kow", godz. 16, 18, 20. (Dla. młodz. 
powyżej lat lZ.). 

BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Piotr I" I seria dod. „Boks" 
godz. 18, 20. 
{Dla młodzieży powyżej lat 12). 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) 
„Program Aktualności Kraj. i Za­
gran. Nr 36" (Kronika. Nr 39-50, 
„ł,.yż,wia1'Ze", „Skarby Górnej Szo-
1-ii", „Listopad w Suchumii"). 
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21. 

HEL (Legionów 2) Kino nie 
czynne z powodu remonta. 

MUZA (Pabia.nicka 178) 
„Płomienie", dod. „Cera.m1ka we· 

. gierska", godz. 18, 20. 
!Dla mlodrz:ieiy powyżej lat 14). 

POLONIA (Piotrkowska 6'1) -
„Pragnienie", dod. „W kraju socja­
JJ:izmu NT 7 - 50", godz. 16.30, 18.30 
20.30. Dla mł<>dz. od lat 14). 

PRZEDWlOśNlE (Żeromskiego 76) 
,,Ja.n Rohaez z Dube", dod. „Prze­
gląd sportowy Nr S - 50", godz. 18, 
20. (Dla młodz. powyżej lait 14). 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Czarci żleb" dod. „Mazurki Cho­
pina", god:z. 18, 20. 
(Dla dzieci powyże.I lat 7). . 

ROBOTNIK (Kilh\skiego 178) 
„Dni i noce" dod. „Ciernik" 

ści ziemi", godz. 17.30, 20. 
(Dla młodz. powyżej lat 12). 
::l'l'YLOWY (Kilinsktego L~3) 

„Dwaj pan"1•'ie F" dod. „Pieśń 
wiosny", godz. 18, 20. (Dla 
młodz. powyżej lat 12). 

ś\VlT (Bałucki Rynek 2) „Maskai:a 
da", dod. „Sesja światowej Fede· 
racji Kobiet w Moskwie", godz. 
18, 20. • 
(Dla młoąz. powyżej fat 12). 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
Nieczynne. 

f A TRY (Sienkiewicza 40 w ogro­
dzie) . . „Lichwiarz Gobseck", dod. 
„Racjonalizator Uralskiej Fabryki 
Ma6zyn", godz. 16.30. 18.30, 20.30. 
(Dla młodz. powyżej lat 12). 

WŁóKNlARZ (Próchnika 16) 
„Orzeł Kaukazu" l seria, dod. „ W 
kraju socjalizmu", godz. 16, 18.30, 

20.30. (Dla młod.z. powyżej lat 12). 
WISŁA (Daszyńskiego 1). „Orzeł 

Kaukazu", lI se1·ia11, dod. „Igrzy­
ska S~kół za.wodowych w Warsza­
wie". Godz. 16.30, 18.30, 20.30. 
(Dla młodz. pe>wyżej lat 12). 

WOLN0$ć (Napiórkowskiego 16) 
,,Dziewczyna ze Słowacji", dod. 
„$wiat Młodych Nr. 12", godz, 16, 
18, 20. 
(Dla dzieci powyżej lat 10). 

ZACHĘTA <Zgierska 26) 
„Dwie brygady" dod. „Korea", 
(Ola dzieci powyżej lat ?). 
godz. 18, 20. 

ne postępy pod troskliwą opieką 
trenera. Majchrzyckiego. 

ANTKIEWICZ W FORMIE 

W konkurencji dla a:awodników li­
cencj owanych (biegi sprinterskie) 
pierwsze miejsce zdobył Bek w czasie 
13.4 sek. przed Marchwińskim, Hagem, 
Kudertem (Warszawa). Malinowskim, 

Bezwzględnie naJw1ęcej emocji LiśkiewiczP.m (Łódź), Kapiakiem (War. 
wzbudziła walka naszego olimpij- szawa), Boruczem (Łódź). Cuchem 
czyka Antkiewicza z Marcinkow- (Warszawa), Przezdowskim (Szcziącin). 
skim. B.vli nawet i tacy na widow- Pietraszewskim (Łódź), Kłabińskim 
ni - i to spora grupa - którr.y li- (\Varszawa), Rotmajerem {Szczecin), 
czyli na zwycięstwo łodzianina. Targońskim (Warszawa), Łasakiem 
Jednak już pierwsza runda wyka- (Warszawa). Kostarskim (Łódź), Kró­
zała, że zawodnik Wybrzeża w swo lakiem (Warszawa). Wojtczakiem 
Jej wadze jest bezkonkurencyj:w. a (\"lrocław), Borowskim i Broszczakiem 
Marcinkowskiemu wiele brakuie do iSzczecin), Szutką (Warszawa). 

W biegach drużynowych na dystan. 
sie 4000 mtr. (10 okrążeń toru) wygrała 
Łódź l, w składzie - Bek, Marchwiń· 
ski, Borucz i Liśkiewicz, uzyskując 
czas 5 min. 28,4 sek. przed Łodzią II, 
Warszawą i zespołami Wrocławia i 
Szczecina. 

W ogólnej punktacji zwyciężyła 
Łódź I, zdobywając 99 punktów przed 
Łodzią II 70 pkt„ Warszawą 64 pkt. 
oraz Szczecinem 42 pkt. i \Vroclawiem 
16 pkt. 

Walka z miejsca nabiera ostrego ----------
szczytowej formy. · I W konkurencji dla posiadaczy kart 

tempa. Stroną atakującą jest Ant- K I • (B d ) W'd 11 "(O 1) 
kiewicz, Marcinkowski raczej wy- o e1arz y ooszcz .. - I zew •. : 
czeku.ie na kontry. Pierwszą rundę 6 
wygrywa minimalnie gdańszczanin. 
Gong, II runda. Po pierwszych cio Dobrą passę Widzewa przerwał w 
sach widać, że Marcinkowski nie niedzielę Kolejarz z Bydgoszczy, 
jest w stanie wytrzymać narzuco- albowiem łodzianie zamiast spo­
nego przez Ant.k:lewicza tempa. dziewanego zwycięstwa musieli za­
Wdaje się niepotrzebnie w wymia- dowolić się wynikiem remisowym 1:1. 
nę ciosów. słabnie. Trzecie st.::ircie Nie znaczy to jednak, aby brak było 
było iuż racze.i formalnością. Popi- Widzewowi okazji do zapewnienia so­
sowo walczący Antkiewicz odkrył bie zwycięstwa. Np, Bajan nie wy­
wszystkie braki łodzianina - brak korzystał rzutu karnego a Różycki w 
kondycji, słaby reflelts, za niskie I 12 i 35 min. zmarnował dwie 100 proc. 
trzymanie !!;ardy itd. i tylko wyjąt- okazie do zdobycia hramki. Powtó· 

Co 
Program na wtorek 26 września 

1950 roku. 

orze z radio 
tok i Zoltan Kodaly: Kompozytorzy 
tygodnia. 17 .15 Pieśni radzieckie. 
18.10 Koncert orkiestry P. R. 18.45 
Audycja dla wsi. 19.00 Kioncert. 
20.00 Dziennik wieczorny i· wiadomo 
ści sportowe. 20.30 Wiązanka me­
lodii. 20.45 „Ludzie rusztowań" -
montaż słuchowi&kowy. 21.30 Muzy­
ka. 21.35 Polska pieśń masowa. 21.40 
„Opowieść o Janie Sebastianie Ba­
chu" w oprac. J. r;vaszkiewicza. 22.00 
Zbigniew Turski: Suita na temaity 
kurpiowskie. 22.30 Na dobranoc. 
23.00 Ostatnie wiadomości. 24.00 
Hymn i koniec audycji. 

rzylo się to również po zml«nie boi~k 
z tą jedynie różnic<1,, że spudłował me 
tylko Różycki a również Bajan i Pa· 
wlikowski. 
Łodzianie grali qorzej aniżeli po­

przedniej nied7ieli. 
K0lejaT7. na tle słabo ~irających go­

spodarzy wypadł dobrze. 
Przebieg zawodów nie był specjal· 

nie ciekawy. Początkowo gra jest 
równorzedna. W 12 min. za faul· na 
Wiern!k11 sed:i:ia dvktu ie nrzeciw Ko· 
lejarzowi rzut kamy, którego Ba­
jan nie wykorzystuje, strzelając 
bramkarzowi w ręce. Moment ten 
niewątpliwie za\vaźył na dalszych 
lo>:ach spotkania. 

Dopiero w 40 min. prowadzenie dla 
Widzewa zdobywa Wróbel. 

Po zmianie stron Kolejarz występuje 
z rezerwowym bramkarzem Mikułow­
skim. który spisuje się znacznie le­
piej, niż jego poprzednik. Goście ma­
ją okazję wyrównać w 15 min„ ale 
napastnicy ich zawodzą. W 27 min. 
wyrównujący punkt dla Kolejarza zdo 
był Adamczewicz. 

5.00 Początek audycji. 5.05 Stresz 
czenie wiadomości porannych. 5.10 
Audycja dla ws~. 5.20 Koncert dla 
świata pracy. 6.30 Dziennik poran­
ny. 6.45 Polska pieśń masowa. 8.00 
Stre~zczenie · wiadomości dziennikfi 
porannego. 8.05 Audycja szkolna. 
8.25 Tańce różnych . narodów. 9.50 
„Przy budowie" - powieść Tadeusza 
Konwickiego. 10.10 Audycja dla przed 
szkoli. „O koszu co miał dwie nogi". 
10.55 Audycja szkolna kl. I - II. 
„Dom Marka i Zbyszka". 11.15 Utwo 
ry kompo-zytO'l:ów francuskich. 11.50 
„Głos mają. kobiety". 11.57 Sygnał 

czasu. 12.04 Dziennik południowy 
12.15 Koncert solistów. 12.30 Audy­
cja dla wsi. 12.45 Melodie ludowe. 
15.30 Audycja dla świetlic dziecię­
cych. 15.50 Muzyka. 16.35 Bela Bar-

Drużyny wystąpiły w następują­
cych składach - Kolejarz: Czernecki, 
Rzeziński, Switała, Leśniak, Kuba!· 

RADIO MOSK)V A czek, Banach, Wilczek. Andrzejewski. 
Moskwa 1935 m, 1734 m, 433,6 m, Nowak, Widman i Adamczewicz. 
19,75 m, 31,38 m. · Widzew: Uptas, Kopaniewski, Kope-

G.00 Pl'Zegl. pl'a.sy centr. 6.45 Wiad. l ra, Bajan, Słaby, Sołtyszewski. Ró­
j progr. dnia. 9.0~ Prz.egl. Kom~. 7.ycki. Wróbel·, Pawlikowski, Wiernik 
Prawdy. 17.00 W1ad. i progr. dma i Marciniak. 

godz. 18, 20. (Dozwolony dla 
dzieci powyżej lat 8). 

ROMA (Rz&"owska 84) 
„$tiepe..n Razin" dod. „Z przeazło-

Kartoteka podżegaczg moj.enllgch 

Unia (Leszno) 
mistrzem I ligi żużlowej 
W Lesznie rozegrano spotkanie o mi 

s trzostwo I ligi żużlowej, w którym 
zwyciężyła miejscowa Unia, zdQbywa­
jąc tym samym mistrzostwo I lig'1. 

Na drugim miejscu uplasował 1if 
Związkowiec (Warszawa), przed Og11i­
wem (Warszawa). 

Mistrzostwa klasy· A 
W zawodach piłkarskich o mistrza. 

stwo klasy A okręgu łOdzkiego Spój­
nia pokonała zespól Widzewa I B 2:0 
(0:0). Bramki strzelili: Korpalski i 
Kraszewski. · 

W Pabianicach ŁKS Wlókniaq: I B 
w meczu :z tamtejszym Włókniarzem 
zdobył pierwszy punkt,• remisując 1: 1 
(0:0). Bramkę dla łodzian zdobył Basin 
a dla miejscowych. Kurowski z rzutu 
karnego 

Zgierska Unia uległa łódzkiemu 
Związkowcowi l:S (0:3). Bramki dla 
zwycięzców strzelili: Paceś 3 oraz 
Szydzisz i Zagłoba po 1. Honorowy 
punkt dla Unii zdobył Tarnowski 7. 

rzutu karnego. 
W Piotrkowie miej6cowa Unia wy­

grała ze Związkowcem Radomsko 3:0. 
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